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„społeczną, rozpraszają kapitały, słowem ezy- ciężkie zawikłania z Froncyą z powodu Afry- | wszych dniach czerwca odbędzie sią w Iondy-. export wyrobów przemysłowych. Nasz ekono- 
nie „monstre-mityng“, na który przybędą Ame- miczny interes także w tym względzie jest i= 
rykanie i wspólnie z Anglikami uchwałą „e0: ; dentyczny z węgierskim. Zresztą hr. Grołuchow- 
Jusz* swoich narodów.  Uczyniono to już ski w swem *xposć bardzo słusznie zaznaczył, 
w Tampie na półwyspie Florydy, gdzie woj- że rozwój handlowy, export na wielką skalę, 
ska amerykańskie rozwinęły sztandar Wielkiej zależy przedowszystkiem od energicznej in'cya= 
Brytani i zatknąwszy go obok swego, śpie- |tywy prywatnaj, nie ras od opieki rządowej, 
wały hymn angielski. jin conoreto od silnej floty wojennej. Szwajca- 
zada | rya nie posiada pi hae pancernika, flota 
fe m 0 wojenna Belgii i Holandyi nie odgrywa żadnej 
Sprawy delegacyjne, [roli w porównaniu z flotą wielstek aa 
Piszą nam z Wiednia, 19 maja: 
Zs przykładera komisyi węgierskiej, wozo- | 


e jednak te pańsiewka w exporcie do stref za- 

kli biorą bardzo znaczny udział. Potęga 

zz : Angli powstała w ten sposób, że imicyatywa 

raj także austryacka, zastrzegłszy zasadę kon- 5u P Pe ! a. 

du, a Salisbury odmówił odpowiedzi, dlatego, stytucyjną za pomocą rezolucyi. zręcznie uło- [prywatna a r TREO 
że to zapytanie, wbrew zwyezajowi angielskie- KPA R. kaj Że fw cj an 
e nie Po Mlowiedriana wa pire A E E A AE z pank: | 
1 przedtem. Uchylenie i y > Na, Pa) AJ m. 

P y Praa me „m | ta widzenia formalistyki zasługuje na naganę, | 


przedziła interwencyę państwową i utorowała 
jej drogę. Właśnie dlstego kolonialna pozycya 
z powodu tak nieważnego w tym wypadku już , © i 
dało do myślenia, że lord Salisbury nie może | 19 Z punktu widzenia interesu państwa na go- 


r7, 
aż 


Przegląd polityczny. 


źnione jego mową mocarstwa: Francyę i Ro- 
syę. Dla wyjaśnienia tej *prawy zapytał w izbie 
gmin p. Ascroft ministra Balfoura, a w izbie 
panów margrabiego Salisbury lord Kimbarlsy, 
minister spraw zagranicznych w ostatnim ga- | 
binecie Gladstons'a, jar- należy rozumieć bir- 
minghamską mowo p. Cuamberlaina? Balfour 
nie przyjął interpalacyi, nie wyjaśniając powo- 


o |,Woę na jesieh, przeto oczywiście speku- ! 
|" obliczają, że wówczas będzie ona droższa, 
de | Tzecz jasna, że kto z rolników z góry chce 
ma |Rymać pieniądza za zboże jeszcze niezebra- 
W ten bardzo potrzebuje gotówki, a zatem, 
|e być wyzyskany przez kupca. Można tedy | 
e |viedzieó, że skoro spekulanci porobią teraz | 
trakty takie, iż producent zaraz otrzyraa pól- | 
"Masta guldena za sto kilo pszeniey, to w 


ns i 


! Anglii jest pewniejszą. niż zdobycze Franoyi, 
opierające sią przeważnie na, expedycyach woj- 
skawych np. w Tonkinie lub Sudanie zacho- 
dnim. Stopniowe zwiększenie floty austro-wę- 


T |pSni już oni postarają się o to, aby ona by- | się modniośło. Jednakże ujemny wpływ samei| odwołać nie z tago, co W Birminghamie po- | "4ce Uznanie i pochwałę. „Nie może to być re- | m: okież ni A ) 
| Toższa. = na rolnictwo trwał de r. 1876, ! a woj! wiedzieł jego kie: ale Śaraz pieni lord Śa- | gułą. Nie będąc przeciwnikami konstytucyona- pa a alan owdtka a a. 
w ją, Ceny zboża stale zależą od dwóch Gzyn: | ną szkodliwie oddziałała i na rolnictwo nie-| lisbury sem rozwinął obraz, który, choć na. | zmn, owszem uznając bez zastrzeżenia wyż- le , 


Row: 1) od ilości zapasów na całym świe- 


|| 12) ed siły eksportowej krajów produkują- 
na wywóz. Zastanówmy się nad teraźniej- 
stanem obu tych czynników. 
; Gdy zapasy są wielkie, natenczas choćby 
ść] (M nieurodzaj powszechny, ceny podnoszą się 
tg] |Nwie, ponieważ wielcy kupcy, mając pełne 
| |blerze, zwlekają kupno, niecierpliwią, nużą 
| |Mików i od tych z nich, którzy nie mogą 
RSE na gotówkę. kupują zboże tanio. W da- 
Ẹ chwili zapasy podobno są tak małe, że za- 
| Wo wystarczą do nowego zboża. Jeżeli to 
ji,Wda, to zupełnie odpada jeden czynnik, ob- 
|ytjący cenę, ale czy prawda, tego nikt nie 
(% Znakomity specyalista w tej kwestyi, na- 
Alnik biura statystyki zbożowej przy rządzie 
„Zyngtońskim p. Wyrthington Ford właśnie 
Pz ogłosił rozprawę p. t. „The Question of 
jleat* (Kwestya pszeniczna), gdzie wykazuje, 
„Nigdy niepodobna dokładnie określić stanu 
asów, a to z następującego powodu: zbie: 
Ne dat o urodzaju powierzone jest we wszyst- 
(A państwach rolnikom, korespondentom mi- 
Nteryum rolnietwa, slbo innej instytuoyi rzą- 
|Wej, zajmującej się tą sprawą. Rząd amery- 
|ASki posiada takich korespondentów stałych, 
wiązanych do składania raportów mie- 
Kznych, 56.700, a nadto otrzymuje raz na 
relacye od 140.500 fermerów. Jak oi ko- 
|pendenci postępują w różnych krajach, p. 
Mri dokiadiue nie wie, oświadcza jednak, Że 
uje się w prawie" utrzymywać, iż postępu: 
|nlaniej więcej" jak amerykańscy, t. j. zata- 
Wt część zbiorów, aby urodzaj wyglądał 
Nejszym i żeby przezto większe były ceny. 
(wykazów młynarskich i eksportowych oka- 
Me się, że w ten sposób zatajono pszenicy w 
jach Zjednoczonych w r. 1891 buszli 73 
lonów, w r. 1892 — 64 mil, w 1893 — 79 
W i t. d. Może więc i teraz znajduje się w 
(„yciu pewien zapas pszenicy. P. Ford _utrzy- 
Aje, że jest jej w Stanach najmniej 60 mil. 
pezli, a przypuszcza, że w Chili musi być oko- 
Tlu, miliona kwarterów, ponieważ ten kraj, 
|Odukujący z reguły od 2, do trzech milio- 
AY kwerterów, wyeksportował w ziarnie 1 
R 1300.000 kwarterów. Jeżeliby jedusk 
le mniei więcej było utajonego zboża we 
Nzystkich eksportujących a dużych krajach, 
|, Zapas ten nie zdoła cen przytłumić, bo jest 
, ogólności niewielki, co każdy sam obliczy, 
Y powiemy, że buszel waży 28 kilo, a idzie 
* osm na kwarter. 
Drugim czynnikiera, silnie wpływającym 
1 ceny zboża, jest siła eksportowa krajów 
|luiczych. Nie zależy ona od urodzaju, ale 
du * przeby.ych przez kraj politycznych wypad- 
wą w. Wojna, epidemia, rewolnoyn, bankructwo 
|zemysłowe, gieliowe krachy — wszystko to 
tb | Qniejsza nieraz na długo siłę eksportową, co 
i tłómaczy tem, że podobne wypadki odry- 
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Pan Podfilipski. 


(Ciąg dalszy). 
Wszedłem z panem Zygmuntem do la- 
Meogo saloniku, gdzie już około pani domu 
Gdziało kilku mężczyzn. W pokoju panował 
Ńłcień rożowy od lamp, przyćmionych czer- 
| łonymi avażurami. Uderzył mnie zapach tego 
| Rętrza, i myslałem przez chwilę, co mi przy- 
Fuinn; poznałem niebawem tę samą woń, 
„drej pan Zygmunt używał do skrapiania 
| ch mebli — coś bardzo subtelnie pachnące- 
|? nicejską roślinnością. , 
Podźlipski RSW wesoło gospodynię, 
(dając jej lewą rękę i równie wesoło poeedi 
Wwił mnie. Zauważyłem odrazu wielką fizy- 
| UĄ wy*worność tej zagadkowej dla mnie 
| Wstąci, Ubrana była strojnie i skromnie. Uie- 
{Ne włosy, uczesane w półkola na skroniach 
przykrywsjące górną część uszu, okalały 
J arz zu, ałnie idealną, o drobnych, regular- 
i RÓ ryszch, niby jakiś portret francuski 
e 1830; usta dosć duże przybierały w ruchu 
Ją ztałcy czerwonego, roztulającego się kwiatu. 
ła prześliczna. Gdym się trochę zapatrzył 
przywitaniu, pan Zygmunt uśmiechnął się 
* Mnie, jakby mówił: 
gao! z m z 
ia Zw ‘cit się potem do niej i, biorąc jel 
WY szkę w obie dłonie, rzekł: 
"a „wu zapięliśmy się pod szyję i wy- 
|Jgow. ' my się w gorsecie, jak na popołu- 
owe „zyty? .. 
ih Rzucił po niej wzrokiem krytycznym, 
boð zadowolonym, 8 ona patrzyła mu w oczy, 
| Wosząc trochę brwi, stropiona, jak zganiona 
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mieckie, chociaż Niemoy odniosły świetne zwy- 
cięstwo. Produkcya ich spadła, a wróciła do 
swego poziomu dopiero w 1877 r. Rosya do 
wojny z Tureyą eksportowała średnio biorąc 
18 milionów kwarterów, po wojnie zaś przez 
trzy lata misła na wywóz około 13 mil. Bał- 
kański półwyssp przed tą wojcvą dawał Euro: 
pie regularnie 3 do 4 mil. kwarterów; po wojnie 
zrazu nio nie dawał, a dopiero od ośmiu lat za- 
czyna zwiększać swój wywóz, który już dosięga 
2t! mil. kwarterów. 

Można tedy przewidywać, ża dżuma w In- 
dyach angielskich, a wojna, w którą się zaplą- 
tały Stany Zjednoczone, osłabią siłą eksporto- 
wą tych krajów. Jeżeli wojna zaciągnie się na 
długo, co jest bardzo prawdopodobne, naiten- 
ezag nawet to zboże, które zakupili miliarderzy 
chicagosey, aby stworzywszy „ring“, dyktować 
ceny, nie będzie mogło odpłynąć do Europy. 
Ona zatem może z całą pewnością liczyć w tym 
roku tylko na własną produkcyę, a cokolwiek 
na Egipt i na Argentynę, z czego wynika, ża 
można się spodziewać cen dobrych. Rolnicy 
angielscy, którzy są niezmiernie czujni na wa- 
runki produkcyi, ustawioznie zwiększają lub 
zmniejszają obszar ziemi zajętej pod pszenicę. 
I tek, kiedy cena jej z 46 szylingów podniosła 
się w r. 1867 do 64 szylingów, zasiali pszeni- 
cą 3,891.440 akrów, a kiedy w następaych la- 
tach cena jaj zaczęła spadać (w 15038 na 63, 
w 1809 na 48, a w 1870 na 46 szylingów) ua- 
teneżas oni, woiąż zmniejszając obszar zasiany 
pszenicą , ograniczyli sią w r. 1875 na 270 000 
akrów; w następnym roku cena podskoczyła do 
56 szylingów 1 oni zaraz zasiali pół miliona 
akrów. Tak oni robią stale i oto w tym roku 
jarą gpszenieą zasiah obszar dwa i pół raza 
większy niż w roku przeszłym. 

Wszystko to pozwala przypuszczać, że ce- 
ny będą wysokie, ale jakie mianowicie, tego 
powiedzieć nie można, bo o tem decyduje me- 
tylko ilosć towaru podanego ua sprzedaż, ale 
także zasobność konsumentów. Kto ubożeje, 
ten ohoó trouhę mniej spożywa, a w ogólnej 
masie to juź stanowi pokaźną cyfrę. Otóż nie- 
wątpliwie, Europa, brana jako oałotó, ubożeje, 
bo stan rzeczy w Hiszpanii i Wicszech nie 
sprzyja rozwojowi dobrobytu. W ogóle tedy 


można tylko tyle powiedzieć, że pomijając | 
chwilowe wahanie się cen, tendencya musi być | 


zwyżkowa. 


Znana jest z telegramu, podanego we śro- 
dę, ostatnia mowa lorda Salisbury w angiel- 
skiej izbie panów. Rozczarowała ona świat po- 
lityczny, ponieważ się spodziewano, że w niej 
szef gabinetu odwoła to wszystko, co wypo- 
wiedział ostro, tonem wojowniczyin p. Cham- 
berlain w swej birminghamskiej mowie. Libe- 
rałowie angielscy bardzo niechętnie dowie- 
dzieli się od p. Chamberlain, że mogą nastać 


dziecko, aż zaczerwieniła się tak mocno, że, 
mimo czerwone światło lamp, dostrzegłem jej 
rumieniec. 

— Pan dawniej chwalił tę suknię... 

— Nie ma nieszczęścia, niema — uspokoił 
ją Podfilipski, pieszcząc ciągie jej rękę. 

Zaczem siediismy w połkole i rozmawia- 

liśmy. Jeden z gośsi, malarz, mówił o prze- 
szlym paryskim „Salonis“. Mówił dośó zajmu- 
jąco i ze znajomością rzeczy; wyliczył też 
polskie obrazy, Które tam były wystawione, i 
żałował, że Chełmoński nio w tym roku nie 
posłał do Paryża. 


— Był za to Chełmiński — odezwał się 
Podfilipski. — Ja bardzo lubię Chełmińskiego ; 
jego obrazy są zawsze ozdobne 1 nadają się 
do upiększenia mieszkań. Może to stanowisko 
trochę praktyczne, jednak trzeba malować tak, 
aby innym zrobić przyjemność i znęció na- 
bywcę. Te wieczne pejżaże mazowieckie, błota, 
czajki... 

— Ach, jak ja lubię Chełmońskiego! — ode- 
zwała się pani Darnowska, jakby zbudzona 
z zapatrzenia się na rozprawiającego pana Zy- 
gmunta. 


— Chełmońskiego ozy Chełmińskiego? — 
zapytał Podfilipski z uśmiechem, ale patrząc 
jej prosto w oczy, 

Pani Anna nie mogła się dobrze wytłó- 
maczyć. Lubiła błota i czajki, ale lubiła też i 
Chelmińskiego. Pod wzrokiem pana Zygmunta 
sądy jej o obrazach pomięszały się. Wyszło 
prawie na to, że Chełmiński malował rozpę- 
dzone, jak wiatr konie i nasze łąki i lasy. 

Niektórzy zaśmieli się. Malarz umilkł, 
Rozmowa rozpierzchła sią w rozmaitych kie- 
runkach. Ci, którzy wiedzieli obok pani Dar- 


I 


kreśiony bardzo oględnie, jednak zupełnie się | 
zgadza z przepowiedniami p. Chamberlain. Zk | 
powiedział, że Chiny, niestety, nie mogły 
oprzeć się żądaniom rosyjskim, nie miały od- 
wagi. Powstała tedy taka syiuacya, że zaczęto 
mówić o rozbiorze Chin. Lord spodziewa się, 
że w gruncie rzeczy nikt o tem nie myśli, bo 


na wszelki wypadek Anglia musiała zająć Wej- 
hejwey, aby dać do zrozumienia Chinom, K 
rei i Japonii, że Wislką Brytania nie usunie 
si} od gry, do której być może prowadzi zaję: 
cie przez Rosyą Port-Arturu. Lord napomknął 


wnością siebie Chiny, których rozbierać nie 
trzeba, bo one dla wszystkich są dostatecznym 
rynkiem handlowym. PA 

W gruncie tedy rzeczy powiedział lord 
to samo, co p. Chamberlain, tylko ubrał to we 
frazesy dyplomatyczne. Ale oprócz tego zare- 
komendował Wielką Brytanię jako opiekunkę 
Chin, Korei i Japonii, co może oznaczać, 1ż 
się spodziswa takiego sojuszu oczy Wisole prze- 
ciw Rosyi. Naturalnie, że to nie uspokoro po- 
draźnienia, wywołanego mową p. Chamber- 
laina. 

Lecz na oświadczenia lorda odpowiedziała 

Rosya ogłoszeniem układu zawartego z Japo- 
nią. W tym układzie powiedziano, że Rosya i 
Japonia zostawisją Iuzeg jej własnemu rząd- 
jwi, a wszystko, cokolwiek zechuą przedsię- 
| wziąć, obmyślą wspólnie, jednakże kosya uzna: 
je, że Japonia mu w Korei liczne handlowe i 
| przemysłowo interesa i wcale nie będzie prze- 
i szkadzałą ich rozwojowi, ani środkom, które 
rząd japoński przedsięweźmie dla popierania 
tego rozwoju. Znaczy to ianemi słowami, że 
| Rosya dla odciągnięcia Japonii od sojuszu 
'z Anglią, oddała jej Koreę jako tak zwany 
! „Hinterland“, t. j. kraj podlegający czyjerauś 
(wyłącznemu wpływowi. Lord Salisbury powie- 
dziai, że nigdy nie należy pozbawiać zwyoięz- 
(cy owoców zwyoięstwa 1 tomi slowami dał do 
zrozumienia Japonu, iź ora przy pomocy bry- 
,tańskiej otrzyma to wszystko, do czego dawała 
'je] prawo szczęśliwa wojua Z Chinami, a czego 
nie otrzyasłs+ przez wmięszanie się Rosy:, 
Francyi 1 Niemieo. Lecz biedy lozd tylko przy- 
rzekał, Rosya juź oddała Koreę Japoan. 

Wskazuje to, ża p. Chamberlain nie prze- 
i sadzał i że na dalekim Wsvhodzie istoinie mo 
| £4 powstać zawiktania, do kuorych INOCHTEGWA 
|sig przygotowują. Wymczasem jeduak mowa 
, Unamoerlaina 1 postawa Angli Fraucyl wzglę- 
dem sprawy  hiszpańsko allsrykuńskiej GUruZ 
| bardziej napręża stosunki IAiędzy temi Mugar- 
| stwami. We Francy1 odbywają się demonstru- 

oye na cześć Hiszpani a przeciw Angiil 1 Sta- 
nom Zjednoczonym. W Hiszpanu demonstrują 
na cześć Francyi, wreszcie W Stanach i w An- 
gli n» przeróżnych zgromadzeniach ogłaszają 
| braterstwo anglo-saskich Bżozepów. pier- 
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|nowskiej, korzystali z chwilowego gwaru, by 
się przechylić ku jej fotelo wi i szeptać zape- 
wne jakieś uwielbienia o je] oczach. 

Pan Zygmunt nie lubił tego — nie przez 
zazdrość, której nie ulegał, jako uczuciu wła- 
ściwemu słabym i niezaułanym w sobie, ale 
dla przyzwoitości. @dy zauważył teraz jakieś 
zwierzenie, ozyniene pani Daruowskiej przez 
jej sąsiada, zwierzenie, pełne ruchów admira- 
cyjnych 1 załamywania rąk, wstał i odezwal 
się głośno : 

— Ohoiałem Falbance coś powiedzieć. 

Ona zerwała się natychmiast i pobiegła 
ku niemu. Nie słyszałem 1ch przyciszonej ro- 
zmowy, ale nie było tam z pewnoscią żadnych 
wymówek. Wpadło mi tylko w ucho imię 
„Fred“, więc pomyślałem 0 młodym księciu 
Zbarazkim, aroy-riłym urwisie, 1 wniosłem, że 
go oczekują tutaj. 

Pani Anna wyszła z salonu i wróciła po 
ohwili. Wkrótce potem otworzono na rozcież 
drzwi do jadalnego pokoju i służący skłonił 
się na progu. (łospodyni Prosiła uprzejmie 
o przejście do jadalni na kieliszek wina, po- 
dając mı rękę, jako pierwszy raz ją odwiedza- 
Jącemu. i 

Zasiedliśmy do stołu. Było nas dziewięciu 
mężczyzn, pani Darnowska i jakaś pani Mal- 
wina, niewyraźnie wyglądająca osoba w śre- 
dnim wieku. Zjawiła się dopiero przy siadaniu 
do stołu. Pan Zygmunt zajął miejsce naprze- 
ciwko pani domu. 

Pokój jadalny był rzęsiście oświetlony, 
a że miał jasne ściany 1 meble, światło w nim 
było ostre. Dostrzegłem teraz pewne wady 
w piękności pani Anny: twarzy brakło tro- 
chę ruchliwości i wyrazu; Ustawięzne wpatrze- 


to otworzyłoby peryod wielkich zatargów, ale | 
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jeszcze o tem, że Anglia musiała natohnąć pe-| 


szość tego systemu nad absolutyzmem, pra- 
gniomy naturalnie, aby także rząd wspólny 
sumiennie przestrzegał przepisów konstytucyj- 


| nych. W danym razie jeduak nie ulega wątpli- 


wości, ża rząd wspólny postąpił roztropnie, 
przyspieszając na własną odpowiedzialność wy- 


racyę , nie zwołując w chwili naprężonej nad- 


| nie zdobywają się jednak na odwagę wypo- 
| wiedzenia swej osobistej opinii. Odważyli się 
(na to tylko w komisyi węgierskiej delegat 
| Rado, w austryackiej dr. Rutowski. Pierwszy 
oświadczył w poniedziałek, że nietylko uchwa: 
la kredyt dodatkowy, „lecz wspólnemu, jako 
też węgierskiemu gabinetowi wypowiada po- 
dziąkowanie za odwagę, z którą działały pod 
własną odpowiedzialnośsią w interesie państwa 
i kraju“. Drugi zaznaczył wczoraj: „Posiada- 
$0 świadomość, że postępowanie rządu było 
wądram, musimy mu takźe udzielió rozgrze- 
szenia, i łatwo możemy to uzasadnić wobse 
naszych wyborców, którzy zrozumieją, że ów 
nadzwyczajny wydatek był stosunkowo tarią 
premią asekuracyjną*. 
ewiczony ed roku w stawianiu wniosków, aby 
ministrów pociągnąć do cdpawiedzialności przed 


doskonalenie uzbrojenia wojska, i że takźe miał | 


| 


Tylko dc Pergelt, wy-. 


trzeba się wystrzegać jednostronności, do któ- 
rej zawsze są pochopni specyśliści — jak wi- 
ceadmirał Spaun. 


Gladstone. 


Zmarły wczoraj w 89 tym roku Życia 
William Edward Gladstone nie należał do rzę- 


zwyczajnej sessyi delegacyjnej. W cztery oczy | du tych genialnych mężów stanu, którzy w 
uznają to zapewne wszyscy delegaci. Otwarcie | dziejach swego narodu zdobyli sobie pierwszo- 


rzędne miejsce świstnemi czynami i nadzwyczaj- 
nemi sukcesami, Był on raczej mężem pióra i 
słowa, niż czynu. At do usunięcia się w pó: 
żzym wieku z widowni politycznej, pozostał 
wodzam parlamentaraym. Nigdzie rola wodza 
pariementernego nie styka się tak blisko z ro- 
lą męża stanu, jak w Anglii, gdzie jedynie 
droga parlamsntarna prowadzi do władzy. Do- 
tarlszy tą drogą do naczelnego stanowiska w 
państwie, niejeden z parlamentarnych przywód- 
ców angielskich odsłonił niepospolite zdolności 
męża stanu, przyczynił się do zadziwiającego 
wzrostu potęgi Wielkiej Brytanii i zaciężył na 
szali losów europajskich. Gladstone nie posia- 
dał ami tej ambuicyi, ani odpowiednich zdolno- 
ści. Wobec zagadnień wielkiej, światowej poli- 
tyki zachowywał się biernie, czasem nawet 
wprost odstępował od tej tradycyjnej polityki, 


sądem, z epizodu 30 milionowego wydatku nie | której Anglia zawdzięcza swoją olbrzymią po- 


umiał wyprowydzió innej konkiuzy:, jek tę, 
że — trzeba czem prądzzj dopełnia ustawy 
o sprawach wspólnych przepisem, dotyczącym 
ewentualnego stąwiama rządu wspólnego w stan 
oskarżenia ! 

Przebieg rozpraw wozorajszych o kwe- 
stysch marynarki w komisyi węgierskiej wyja- 
$ził, Że nagłe, znaczne zwiększenie floty na- 
potkałoby na nieprzezwyciężone trudności. No- 
wy naczelnik wydziału marynarki kontr-admi" 
rai Speun, kąpany w gorętszej wodzie, niż je- 
go wytrawny poprzednik Sierneck, zbyt szybko 
dąży do urzeczywistnienia swych ideałów. Z 
niektórych zwrotów jego wczorajszej dekiaracyi 
wnosiiay, że dla swych górnolotnych projoktów 
nie uzyskał nawet aprobaty anl swego bezpo- 
średniega naczelnika, spólnego ministra wojny, 
ani też ministra spraw zegranicznych, Zazną- 
czając z zbytnią SZ szarością, ża właściwie pra- 
guątby od razu 60) milionów na zwiększenie 
Hoy, baron Spaun wywełai popłoch w delega- 
Gy węgierskiej, i trzeba było w końcu, spu- 
sZczając Z tomu, Zapewnić, ze na teraz chodzi 
jedynie o wybudowanie jednego no "ego okrę- 
tu. Że właśnie Węgrzy, choć zawsze pochopni 
do uchwalauia kredytow, żądanych przez mi- 
uisterynuy wojny, tak stanowczo sprzeciwiają 
się ZNacza ejszym wydatkom na fotę, nie mo- 
że nikogo zadaiwió 1 nie usprawiedliwia py- 
uajimniej nam:.ętaych dezlamauyi dasiejszych 
eue freie dress, Jako przeważnie agrar- 
ny krój, Wegry nie mają w tem Żaduego 
interesu, aby sztucznym sposobem hodować 


nie w Podfilipskiego nadawało jej pozór ko- 
biety, magnetycznie uśplonej. 

Przychodząc tu, nie spodziewałem się ko- 
lacyi, s trafiłem na lukullusową ucztę. ŹZnać 
było rękę i smak Podfilipskiego w zastawieniu 
stołu, w podaniu lekkich i wytwornych potraw, 
w doborze win. 

Bylhśmy pogrążeni w milczeniu i w do- 
skonałych tuczenycn ostrygach, gdy obudziło 
nas silne uderzenie w dzwonek. Wszedł służący 
z oznajrnieniem : 

— Książę pan przyjechał. 

Podäupskı surowo spojrzał na lokaja. Zna- 
czyło to zapewne: 

— Nie mówi się: „Książę pan przyjechał”, 
ale trzeba anonsować : „książę Źbarazki". 

Ukazał się zaraz we drzwiach Fred w sza” 
rem, podróżnem ubraniu. Wszedł z wybornie 
udaną nieśmiałością i tłómaczył się: 

— Bardzo przepraszam, że przychodzę tak 
późno. Wracam z polowania; nawet kufry je- 
szcze nie przyszły. Ale zastałem w domu fiole- 
towy bilecik z zaproszeniem, nie mogłem wy- 
trzymać -- i przyszedłem tak, jak stoję. 


Pooałował panią Annę w dłoń, odwró- 
ciwszy jej rękę, zaczął się witać z nami, śmie- 
jąc się przytem tak wesoło, że wszyscy chórem 
mu odpowiedzieli : » 2% 

— Ależ siadaj, siadaj, Już dobrze, wyba- 
czamy, 
— Falbanka mi przebacza ? 


_. Pani Anna spejrzała na Podfilipskiego, 
| jakby w jego oczach choiała wyczytać stosowną 
| księciu Zbarazkiemu. 

— W takim razie — hop la! — zawołał 


odpowiedź; poczem uprzejmie skinęła głową 
! Fred i, gimnastycznym skokiem przesadziwszy 
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tęgą. Jego widokrąg polityczny był dosyś c'a- 
sny. Wzroz jego nie sięgał po xa grenies spraw 
wewnętrznych 1 pawnych formułek liberalaych. 
Ilekroć Gladstone stawał na czele gabinetu, 
wiedziano, że Anglia w wielkiej polityce mię- 
dzynarodowej zamierza usunąć się na drugi 
plau. Ponieważ jednak w rzadkiej czerstwości 
umysłu i oiała, doczekał się dłuższego życia, 
niź wszyscy inni współczesni politycy, ponie- 
waż częściej od innych wracał na stanowisko 
kierującego ministra, i ponieważ na polu we- 
wnętrzej polityki angielskiej kilkakrotnie prze- 
prowadził najgłośniejsze reformy, iane zaś przy- 
gotował, nazwisko jego powoli dostąpiło euro- 
pejskiego rozgłosu. Nie można sobie wyobrazić 
trzech ludzi mniej podobnych do siebie, jak 
metodyczny, chłodny, zawsze umiarkowany 
Gladstone, dla którego parlamentaryzm byi alfą i 
omeżą życiu publicznego, szorstki, brutalny, 
wierzący jadynie w siłę i w ostateczny środek 
„krwi i żelaza“ Bismark, gorący, wielomowny, 
gotów zawsze przerzucać się w skrajne sprza- 
vzności Crispi — ale w końcu ci trzej geronci 
zastępu wybitnych polityków europejskich sta- 
h się najpowszechniej znanemi i najgłówniej- 
szemi postaciami tego fin de siecle. 

Gladstone urodził się 29 gruduia r. 1809 
w Liverpoolu. Ojciec jego, bogaty kupiec po- 
chodzenia szkockiego, w parlamencie zasiadał 
na ławach konserwatystów. To też syn jego 
pierwsze nauki pobierał w  arystokratycznetn 
kolegium w Eton, następnie zapisał się na 
wszechnicę w Oxfordzie, w której konserwąty- 


poręcz prostego krzesła, usiadł tak prędko po- 
między nami, że niektórzy wcale nie zauważy- 
li, jakim sposobem znalazł się przy stole. 
Zaczął opowiadać o jakichś awanturach 
z dzikami, Mówił żywo i zabawnie, paliło mu 
się w ciemnych oczach, w żyłach, w głowie, a 
zachowywał mimo to w ruchach i w głosie 
pewna estetyczne umiarkowanie. 
Podfilipski kiwał głową potakując i usmie- 
chał się do niego, jak starszy, ale bardzo przy- 
jażnie. Odezwał się: =" 
— Strzelaliśmy 1 my za młodu... dziki. 
— Chcesz powiedzieć: bąki — zaśmiał się 
Fred. Nie, tyś nigdy w życiu bąka nie strzelił, 
mój Filipku. Tyś juź pewno w pieluszkach fi- 
lozofowai z 1aamką. 
Tu zawinął się w serwetę, wytknął z niej 
jeden palec i, udając dobrze giest i głos Pod- 
filipskiego, mówił : 
— Patrzcie — musiało być tak: „ja ci po- 
wiem, mamko, że z naszym brakiem oywiliza- 
cji ów porządnego mleka dostać mie mo- 
na . . 
Wszyscy parsknęli śmiechem, pan Zy- 
gmunt razem z imnymi. Fred zaś ujął kieliszek 
1 przymulnie spojrzawszy na Podfilipskiego, 
rzekł 1 
— Za twoje zdrowie, Zygrauncie! 

I wychylił duszkiem. = 

Kolsoya, już od początku wesoła, stała się 
jeszcze weselszą z przybyciem Zbarazkiego. 
Pilismy też dużo doskonałego wina. Nareszcie 
gwar tak urósł, że już ogólna rozmowa stała 
się niepodobną. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 
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wnej i ściśle anglikańskiej atmosferze ustaliły | 
się polityczne i religijne zasady, nabyte w do-, 


mu rodzinnym. Po nieuniknionej przejażdźce 
na stałym lądzie, w r. 1832 za protekcyą ks. 
Newoastie'a młody Gladstone otrzymał mandat 
poselski miasta Newmark w hrabstwie Notting- 
hamie. Sławna reforma wyborcza r. 1832 bar- 


mowę, jedną z najświetniejszych, które wygłe- 
szono w parlamencie angielskim, aby objaśnić 
bill irlandzki... l 
Rozprawy szczegółowe nad tym projektem 
| rozpoczęły się w Izbie 7 czerwca, ale skończyły 


| sie nazajutrz odrzuceniem projaktu 341 głosami 


przeciwko 811, ponieważ prawe skrzydło stron- 


dzo podniosła znaczenie stanu średniego. Tem | nictwa liberalnego przerzuciło się na stronę 
gorliwiej partya torysów starała się pozyskać | konserwatystów. Gladstone odwołał się do 
dla swego obozu zdolnych młedzieńców tego | kraju. Ale od czasu reformy wyborczej wy- 
stanu. Powagą i wymową Gladstone woześnie | bory w Anglii wypadają niemal zawsza opozy- 
zwrócił na siebie uwegę. Już w r. 1834 Peel |oyjnie. W lipeu zatem r. 1886 do Izby weszło 
powierzył mu urząd podsekreterza stanu w mi- | tylko 191 kandydatów Gladstona i 86 Irland- 
nisteryum kolonii. Gdy w roku następnym u-; czyków, zaś 317 konserwatystów i 76 sprzymie- 
padł gabinet konserwstywny, Gladstone zasiadł | rzonych z nimi liberalnych „unionistów“. Dnia 
na ławach opozycyi. W dwóch głośnych swe-, 20 lipea powstał zatem pod prezydencyą Salis- 


go czasu broszurach (1938 i 1840) domagał się 
zupełnej niezależności kościoła (anglikańskiego) 
od państwa, podnosząc równocześnie, że pań- 
stwo powstało na religijnych podstawach, a zatem 
jest zobowiązane rozpowszechniać i utwierdzać re- 
ligijne przekonania. W nowym gabinecie Peela 


burego konserwatywno-liberalny gabinet ko- 
alicyjny. Wybory w lipou 1892 sprowadziły 275 
stronników Gladstona, 81 Irlandczyków, — ra- 


jzem 356, natomiast 262 konserwatystów i 52 


unionistów, — razem 314. Dnia 18 sierpnia Izba 
350 głosami przeciwko 310 uchwaliła wotum 


1841 r. Gladstone otrzymał urząd podsekrata- | nieufności, poczem powstał czwarty gabinet 
rza stanu w ministeryum handlu. Jako gorliwy | pod kierownictwem Gladstona, który 13 lutego 
zwolennik wolnego handlu, zraził sobie konser- jr. 1893 przedstawił parlamentowi drugi bill 
watystów i w r. 1845 stracił mandat w New-jirlandzki, uchwalony w Izbie gmin 22 kwietnia 
castle. Dopiero w r. 1847 otrzymał mandat | 347 głosami przeciwko 304, a w trzeciem czy- 
wszechniey oxfordzkiej, W r, 1850 odbył podróż | taniu 2 września większością 801 głosów prze- 
do Włoch, skąd ogłosił dosadni list otwarty do |ciwke 257. Zdawało się wtedy, że wytrwałość, 
lorda Aberdeena o rzekomych okrucieństwach | z jaką „grand old man“ bronił swych proje- 
rządu neapolitańskiego. List ten, oparty na | któw irlandzkich, została uwieńczona zupełnym 
przesadnych plotkach menerów rewolucyi wło- j skutkiem i że 84-letni wetaran opuści widownię 
skiej, wywołał ogromna wrażenie, a Palmerston | parlamentarną jako zwycięzca w sprawie, któ- 
rozesłał go do wszystkich dworów. Na tym wy-| rej poświęcił ostatnie lata swego niezmiernie 
stępie skończyła się pierwsza, konserwatywna | czynnego życia. Atoli już 9 września Izbą lor- 
epoka w publicznym zawodzie Gladstona. dów odrzuciła bil irlandzki 419 głosami prze- 
Powróciwszy do kraju, w r. 1852 otrzy- | ciwko 41 i tem samem zniweczyła zamiary Glad- 
mał mandat Oxfordu i w nowym gabinecie; sitona. ~- A 
koalicyjnym Aberdeena przyjął tekę skarbu,} Ponieważ wotum opozycyjne Izby lordów 
piastowaną w poprzednim gabinecie konserwa- | nie pociąga za sobą zmiany gabinetu, Gladstone 
tywnym przez Disraelego. Odtąd rozpoczyna | pozostał na «razie w urządzie, ale 5 marca r. 
się zacięta walka pomiędzy tymi dwoma anta: | 1894 usunął sią. oddając berło swemu koledze 
gonistami, która przez 25 lat kolejno wprowa- Roseberyemu. Jako bezpośradni powód USUNIĘCIA 
dzała jednego lub drugiego na naczelne stane- | się Gladstona z życia publicznego jedni przyta- 
wisko w kraju. Trudno wyobrazić sobie dwa | czali oświadczenie lekarzy, że mu grozi utrata 
charaktery i temperamenty sprzeczniejsze, jak | wzroku, co jednak nie sprawdziło się. Inni rezy- 
Gladstona i Disraelego. Różnica ta najdobi-| gnacyę „sławnego starca“ tłómaczyli oburze- 
tniej zaznaczała się w niemal romantycznem ; niem, że agitacya, zmierzająca do zniesienia 
zamiłowaniu Disraelego w polityce wielkiej, | Izby lordów, napotkała w kraju ña stanowczy 
światowej, a zupełnym daltopizmie Gladstona ; opór. Najboleśniej ustąpienie Gladstona dotknęło 
względem polityki zagranicznej To też ile| Irlandczyków, których sprawie poświęcił osta- 
możności sprzeciwiał się swym kolegom Palmer- j tnią część swego wpływowego życia. Jeżeli 
stonowi i Russelowi w kwestyi wojny krym-| niegdys Byron oświadczył: „Czas będzie płakać 
skiej i 29 stycznia 1855 wystąpił z gabinetu. | nad śmiercią lorda Castleregha, gdy Irlandya 
Korzystając z wolnego czasu, Gladstone wów- | przestanie płakać nad tem, że się urodził“, to 
czas wydał swe bardzo cenione w Anglii stu- į zapewne żaden mąż stanu angielski nie obudzi 
dya o Homerze (Oxford r. 1858, 3 tomy).]na „zielonej wyspie“ tyle pośmiertnego żalu, 
W nowym gabinecie Palmerstona 15 czerwca j jak William Gladstone. 


1868 przyjął urząd ministra skarbu i zjednał == = 
Wiec ruski. 


sobie w tym wydziale powszechne uzeanie. 
Tymczasem jednak coraz bardziej zbliżał się 

do skrajnego skrzydła stronnictwa liberalnego] W celu obchodzenia 50-letniego jubileuszu 
zwłaszcza w kwestyi rozszerzenia prawa wy-| zniesienia pańszczyzny urządzają teraz Rusini 
borczego. Smieró Palmerstona 18 października | wszędzie koncerty, wiece, nabożeństwa itp. uro- 
1866 postawiła go na czele obozu liberalnego, ; czystości. We Lwowie przeznaczono dla tych 
chociaż zrazu nominalnie stanowisko prezesa į uroczystości dzień wozorajszy. Głównym ich 
gabinetu zajmował sędziwy Russel. Dopiero | punktem był wiee na górze zamkowej, zwany 
2 grudnia r. 1868 powstał pierwszy pod prezy- | ogólno-narodowym, chociaż komitet, który go 
dencyą Gladstona gabinet, który się utrzymał j zwołał, składał się prawie wyłącznie z moską- 


do 16 lutego 1874, zniósł anghkański kościół | lofilów. 
państwowy w Iriandyi (1869), przeprowadził 
ustawę zakupywania wielkich majątków w tej 
prowincyi celem parcelacyi i rozsprzedania 
pomiędzy dzierżawców irlandzkich (1870). wre- 
szcie tajne głosowanie przy wyborach. Podczas 
wojny francusko - niemieckiej okazywał się 
chwiejnym i słaby m. Wprawdzie agentom fran- 
ouskim pozwolił zakupywać za drogie pienią- 
dze broń w Anglii, ale odrzucił stanowczo pro- 
pozycyę hr. Beusta utworzenia ligi mocarstw 
neutralnych celem przyspieszenia pokoju. Na 
konferencyi, dotyczącej zmian traktatu pary- 
skiego co do morza Czarnego z dziwnej czuło- 
ści dla Rosyi usunął wszelkie tradycye poli- 
tyki angielskiej na Wschodzie — | 

Ud 16 lutego 1874 do 23 kwietnia 1881 r. 
rządził Anglią konserwatywny gabinet Disra- 
elego. Gł/adstone na czele opozycyi namiętnie 
potępiał antirosyjską politykę gabinetu, prze- 
sadnemi broszurami O „okrucieństwach ture- 
ekich w Bułgaryi* pośrednio wspierał Rosyę, 
którą wysławiał jako bezinteresowną oswobo- 
dzicielkę Słowian. Disraeli, a raczej lord 
Beaconsfield, z kongresu berlińskiego powrócił 
w pozie tryumfatora. Jedaakże w wyboraca 
r. 1881, rozwijając niepospolitą energię i nad- 
zwyczajne zdolności oratorskie, uderzając przy 
tem zręcznie w słabą stronę przeciętnych An- 
glików, lękających się wszelkich ścisłych aoju- 
szów z obcemi mocarstwami, Gladstone odniósł 
zupełne zwycięstwo. Powstał więc drugi jego 
gabinet (od kwietnia 1881 do czerwca 1855). 
Na polu polityki zagranicznej gabinet ten za- 
pisał się ewakuacyą Afganistanu, tudzież ha- 
niebną utratą całego Sudanu egipskiego, opa: 
nowanego po śmierci Gordona w Chartumie 
przez czerń Mahdiego. Te niepowodzenia spro- 
wadziły upadek Gladstona. Ale nowy gabinet 
konserwatywny Nalisburyego trwał tylko do 26 
stycznia 1586 r, ponieważ w ogólnych wybo- 
rach w grudniu 1885, zwyciężyło 838 kandy- 
datów lberaltych, 86 sprzymierzonych z nimi 
Irlandczyków, a tylko 257 konserwatystów o- 
trzymało mandaty. Oparty na tak znacznej 
większości, 8 kwietnia r. 1886 Gladstone wniósł 
dwa projekta: pierwszy, dotyszący przywróce- 
nia zniesionego w r. 1800 parlamentu dubliń- 
skiego i obdarzenia Irlandyi samorządem mniej 
więcej takim, jaki posiada Chorwacya na pod- 
stawie ugody z Węgrami; drugi, dotyczący 
wywłaszczenia tak zwanych „landlordów* ir- 
landzkich na korzyść dzierżawców miejsco- 
wych. Owego 8 kwietnia 1886 roku, 77-letni 
podówczas mąż stanu stał na szczycie swej 
sławy i — jak się zdawało -- potęgi. Cieka- 
wość była zaostrzona do najwyższego stopnia. 
Od dawna po raz pierwszy speaker (marszałek 
parlamentu) rausiał zarządzić losowania 0 miej- 
sce w sali posiedzeń, bo tam znajduje się tyl- 
ko około 500 krzeseł, gdy liczba członków wy- 
wynosi 672. Ciekawość i naprężenie było tem 
większe, ponieważ zdołano zachować ścisłą ta- 
jemnicą co do treści dwóch projektów. Z wy- 
drukowanych 5 egzemplarzy billu (projektu u- 
stawy) otrzymali po jednym ozłonkowie ści- 
ślejszego komitetu ministrów : Gladstone, Chil- 
ders, John Morley, dalej prokurator koronny, 
tudzież Parnel, ówczesny wódz „brygady“ ir- 
landzkiej. Od samego rana dnia pamiętnego 
zapełniła sią szczelnie Izba posiedzeń, na gale- 
ryach zasiedli ks. Walii, najzzakomitsi człon: 
kowie Izby lordów, ambasadorowie i wybitne 
osobistości wielkiego świata. W przejeździe do 
pałacu parlamentarnego witały „wielkiego star- 
Ga" grzmiące okrzyki stowarzyszeń radyka|- 
nych i Irlandczyków. Wstąpiwszy do sali z 
kwiatkiem, przypiętym do surduta, przywitany 
hueznem „Three cheers for the grand old man“, 
o godzinie 5-tej Gladstone rozpoezął 4-godzinną 


Żądajcie wszędzie 


PJ Z AEON A CZ a OC 


Uroczystość rozpoczęła się mszą, odpra- 
wioną w cerkwi wołoskiej przez ks. kanonika 
Pawlikowa. Następnie około trzy kwadranse na 
12-tą tłum ludu wysypał się z cerkwi i z pie» 
śnią na ustach pospieszył ne górę zamkową. 
Za miejsce dla wiecu wybrano plac około re- 
staurącyi, który też wkrótce napałnił się tłu- 
mem, liczącym przeszło 2000głów. Prezydyum, 
mówoy i pawna część inteligencyi, zwłaszcza 
kobiety, należące do rodzin księży, zajęli miej- 
sce na werandzie restauracyi. Widok tłoczące- 
go się w dole tłumu przedstawiał się na tle 
wiosennej przyrody dość malowniczo. Byli to 
przeważoie chłopi, między nimi dużo takich, 
którzy pamiętali jeszcze rok 1848, tu i owdzie 
mignął strój huculski, dalej wielu księży, inte- 
ligeneyi surdutowej, gimnazyalistów w mun- 
durkach, wreszcie paru Sokołów ruskich, ale 
jakby tylko na pokaz. Podobno bowiem „So- 
kół* ruski zaprotestował przeciwko komitetowi 
urządzającemu wiec i postanowił nie brać 
w nim oficyalnego udziału. Taki sam protest 
ogłosiła w dziennikach polskich młodzież ukra- 
ińska i radykalna, głównie z tego powodu, że 
na wiecu miał w imieniu młodzieży przema- 
wiać akademik Siokało, należący do moskalo- 
filiskiego towarzystwa „Druh“. Jeszcze przed 
rozpocząciem wiecu rozeszła się nawet pogło- 
ska, że młodzież ukraińska i radykalna zamie- 
rza urządzió—na wypadek gdyby Siokało w elu- 
kubracyach swoich za daleko się posunął — 
kontrdemonstracyę zapomocą świstawek. 

Nic jednak zresztą nie znamionowało se- 
cesyonistycznego elementu wśród tłumu, który 
owszem wyglądał bardzo ucieszony i śpiewał: 
„Myr wam bratia wsim prynosym*. Otaczają” 
ce wysokie drzewa zasłaniały go przed skwa- 
rem słonecznym z góry kratą zielonych gałęzi, 
z boku zaś otwierał się wśród tej zieloności, 
jakby naturalna panorama, widok leżącego w 
dolinie — Lwiego Grodu. 

Wies zagaił przewodniczący p. R 0 m a ń- 
czuk, zacząwszy swą przemowę od słów: 
„Prosty narodzie halickiej ziemi!* Mówił, że 
kiedy 400 lat temu kijowskie „horby* oświe- 
cało jasne słońce, to Ruś halicką zalegał ciężki 
pomrok, póki jej wreszcie zorza wolności w r. 
1848 nie zbudziła z letargicznego snu. Było 
nią wyzwolenie z pańszczyzny, która dlą Ru- 
sinów miało znaczenie nie tylko społeczne, ale 
i narodowe, dlatego też dzisiejsze święto jest 
zarazem narodowem. Rdzeń bowiem Rusi to 
chłopi, a cierpieli oni dawniej podwójną niedo- 
lę: jako Rusini i jako pańszozyźniacy, pierw- 
szą niedolę jednak mniej odczuwali, gdyż dru- 
ga była o wiele dokuczliwszą. Dopiero w r. 
1848 naczelnicy kraju i państwa poznawszy 
potrzeby kraju i ważność ruskiej sprawy zdjęli 
z chłopa jarzmo poddaństwa. Uroczystość obe- 
cna jednak nie jest jeszcze zupełną, Rusini 
bowiem nie są jeszcze w swojej chacie, nie 
mają tych swobód i praw, jakie im się należą, 
jako wielkiemn narodowi na ich odwiecznie 
ruskiej ziemi. Swoboda ich w r. 1848 była 
o wiele szerszą, mieli powszechne głosowanie, 
wolność druku, zgromadzeń, odrębną częsó 
kraju Ale choóby przyszły jeszcze sroższe 
burze, to zdołają strząść może jeszcze niejeden 
awoc i kwiat, ale korzenia już nie wyrwą, 
odkąd naród odzyskał świadomość siebie i po- 
kochał swój język, Mowca wyraził cześć pa- 
mięci zdobywców swobody z r. 1848, a więc 
przedewszystkiem rewolucyonistom wiedeńskim, 
którzy ją krwią własną okupili, potem 4. p. 
cesarzowi F'erdynandowi, miłościwemu monar- 
sze Franciszkowi Józefowi, który położył pod- 
waliny pod gmach narodowy Rusi, nadając 
drugą konstytucyę, wreszcie patryotom ruskim 
z r. 1848 Jachimowiczowi, Kuziemskiemu, ' 


Wspierajcie przemysł krajowy ! 


Odznaczonych dwoma medalami zasługi, 


Należy 


TUTEK MIEMOJOWSKIEGO! 
skrzadz me przed naladowniotwem, | 


PRZEGLĄD z dnia 21 Maja 1898. 
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Borysikiewiczowi, Praszczakowskiemu. W koń- : młodzież ruska domaga się przymusowego wy- patrzą rzeczoznawcy ; jednakże i wtedy aktywa 
cu rzekł mowca, aby w imię narodowych ide-! kupienia i rozparcelowania większych posia- będą od passywów większe, jakkolwiek już tyl- 
ałów postanowili sobie wszyscy : po pierwsze | dłości, zniesienia podatku gruntowego, podzia- | ko o tysiąc zł. Niechże kto inny potrafi zdo- 
dążyć do usunięcia wszelkiego „werchowodz- | łu Galieyi na dwie części, wyrzeka się jednak być się na taką sztukę dwojakiego zliczania 


twa“, po drugie do wykorzenienia z pośród 
siebie niezgody. 

W tym samym duchu przemawiał p. O- 
kuniewski. Fakt, że naród ruski spłacił 
120 milionów jako indemnizacyę za usunięcie 
pańszczyzny, sieć torhowli, „Proświt” i „Bssid* 
rozrzucona po kraju świadczy dodatnio o eko- 
nomicznej i moralnej sile Rusinów. Mowca 
wspominał wiele o „przeciwniku“, którego się 
jednak bać nie potrzeba, czcił wreszcia pamięć 
męczeńskiej krwi chłopa Stasiuka podczas wy- 
borów, ta krew czerwona — to czerwona zorza 
wschodzącej świadomości narodowej ludu. Wre- 
szcie postawił mowcs następujące rezolucye : 

„Stojąc silnia przy wierze i obrządku 
swoich ojeów i wiernie spełniając obowiązki 
względem państwa . austryackiego, będziemy 
rozwijać nasz naród jako samoistny naród sło- 
wiański w myśl narodowego programu głównej 
Rady ruskiej z r. 1848. Dążąc do pełnego na- 
rodowego s morządu, zrzucając wszelką nieu- 
prawnioną hegemonię, starać się będziemy o 
zrównanie się z wszelkimi innymi narodami w 
Austryi. Będziemy dokładać wszystkich sił, a- 
by nasz lud, podstawa wielkiego narodu, stał 
jak najwyżej pod względem kuliurnym i eko- 


wszelkiego radykalizmu. Skoro Siokało skeń- 

gzył, paru chłopów podniosło go na swe barki | 
i obnosiło wśród tłumu, jako przyszłą chlubę ' 
ruskiego narodu. P. Okuniewski polecił ludziom | 


centa z centem! 

W trakcie przesłuchiwań Loewenherza, 
powołano na świadka p. Jaakowskiego, byłego 
adwokata, który miał u firmy „G.i L.* 6000 


rozejść się, a pewien ksiądz rzekł: „Teper zł, ale pretensyę swą sprzedał Bankowi hipo- 
idit lude i spiwajte: Myr wam bratia“... Spie- | tecznemu za 35'/,. Świadek ten miał zeznawać 
wając to, ruszono z powrotem do miasta. Była | na okoliczncść, że Losewenherz ukrył przed wie- 
to godzina 3.6ia po południu. Na tem się jrzycielami część swego mienia, a prawa dzier- 
skończył wiec, pelan jadu, złości i nienawiści. |źnwne w Brodach odsprzedał krewnym swym 

O godz. 5-tej po południu odbył się w ce- i fikoyjnie. Przesłuchanie jednak chybiło celu, 
lu uświetnienia uroczystości koneert w Narod- {gdyż p. Jackowski oświadczył, że o tych rze- 
nym Domu, nie wzięli w nim jednak udziału | komych czynach Loewenherza wie tylko ze 


członkowie towarzystwa Spiewackiego „Bojan“ : 
z powodu krwawego zajścia na Zamku, w któ- 
rem poturbowano Ukrainoów. Na program 
koncertu złożyły się więc tylko produkeye or- 
kiestry chłopskiej i chóru chłopskiego przyby- 
lego z Machnowa pod Rawą. 


Rada miasta Lwowa. 


Lwów, 20 maja, 
We środę odbyło się zwykłe tygodniowe 
posiedzenie Rady miejskiej. Obradowano kilka 
godzin przedewszystkiem w sprawie robotników, 
poszukujących pracy. Jak wiadomo, przed ty- 


nomicznym i doznawał równego poszanowania j godniem uchwaliła była Rada miejska w celu 


z 'innemi warstwami i narodami. Pam'ętni zaś 
szkód, jakie nam od książęcych czasów spra- 
wiała ambicys jednostek, będziemy zawsze 
zgodnie stawać w obronie praw, należnych ru- 
skiemu narodowi.* 

Trzeci zabrał głos włośsianin, były poseł 
p. Huryk. Pomimo że tematem jego mowy 
miało być: „Jubileusz 1848 r. a ruskie wło: 
ściaństwo*, to ostrze jej było jeszcze bardziej 
zwrócone przeciw „wrogowi“, niż u obu po- 
przednich mowców, tak, że słachacz musiał 
mimowoli zapytywać siebia: „Czy ci ludzie nie 
potrafią cieszyć wię i radować bez żółci, baz 
ujadania na drugich, lub czy może właśnie na 
tem polega u nich sposób obchodzenia uroczy- 
stości?* P. Huryk mówił, że cesarz Adash i 
chcąc znieść pańszczyznę, zrozumiał interes 
własnego państ ea, które powinno być oparte 
na narodzis nieriemiężcnym przez ludzi złej 
woli, wzbogacających się cudzą krwią (głosy: 
„Na pobybel!*) Harda szlachta starała się je- 
dnak przezzkodzió zamiarom szlachetnego ce- 
sarza, aż we Franoyi, Włoszech i Wiedniu po 
płynęła krew. Właściwie już za panowania 
Józefa II ograniczono ucisk pańszczyźa' avy, 
ale szlachta nie chciała się trzymać przepisów, 
wydanych przezeń i traktowała ohłopów jak 
zwierzęta. Raz n. p. na sam Nowy Rok zam 
knął pan osrkiew i wygnał chłopów do rob ty 
w las za to, że się zaczęli uczyć czytać i przy 
sięgali wstrzemięźliwość od wódki. Księdza, 
który chłopów uczył, wygoniono razem z nimi 
do roboty i znęcano się nad nim tak, że tego 
samego dnia skonał. A nawet po zniesieniu 
pańszczyzny wróg niə śpi on to obdarł chło 
pów przy spłacaniu serwitutów, on zvtrzymał 
dla siebie „lisy i pasowyska”, tak, że ludowi 
ruskiemu z trudnością przychodzi podnieść się 
ekonomicznie, Wróg to oszukuje Rusinów pod- 


ulżenia nędzy ludności, pozostającej bez za- 
robku, przyjąć do robót publicznych oprócz sta- 
łych robotników, jaszeza mniej więcej dwustu 
takich, którzy nie posiadają aawilowo *adnego 
zajęcia. Wiadomo dalej, że wskutek tej uchwały, | 
zgłosiło się w pierwszych dniach znacznie mniej 
robotników, niż się spodziewano. Był to cozy- 
wisty dowód, że alarm o ogromnym braku za- 
robku jest fałszywy i wydany przez tych, któ- 
rym zależy na wywoływaniu sztucznego rozgo- 
ryczania wśról tłumów. Spostrzegli jednak mo- 
nerzy socyalistyczni, że niecna ich robota wy- 
szła na jaw i ich samych o*mieszyła. Zaraz 
więc w piątek porozjeżdżali się po powiatach 
Galicyi zachodniej i dalejże napędzać rozma- 
itych włóczęgów po robotę „magistracką* do ' 
Lwowa. W nagónce tej bardzo czynnym był 
poseł Kozakiewicz, który agitował w powiecie | 
stanisławowskim, brzeżańskim i przemyskim. | 
Cel akcyi był podwójny. Najpierw chcieli so- 
oyaliści wyzyskąć łatwow.erność i dobroduszność 
organów miejskich, instyiucyj filan'ropijnych 
i szerokich sfar społecznych, — powtóre zaś 
chcieli dopomódz partyi socyalistyczno-rady - 
kslno-ruskiej do wcielenia w czyn jej dawnego 
marzenia, t. j do urzędzenią strejku ro- 
votników rolnych. W tem tkwi owo na 
pozór zagadkowe zwiąkszanie się codzienne | 
liczby rozmaitych indywiduów, domagających | 
się w magistracie „pracy*. Magistrat nie ode- 
pchuął żadnego, i tak w przeciągu tygodnia 
doszedł już do posiadania przeszło oś$miuset 
robotników nadzwyczajnych, wykonujących da- 
ną im robotę „jak za napaść”. i 


i 
i 
| 


Taki stan rzeczy zwrócił wreszcie uwagę | 


słyszenia. 

Z ukończonego przesłuchania Loewenher- 
za notujemy jeszcze ten szczegół, iż w ozasie 
istnienia firmy nie miał on żadnych stosunków 
z adw. dr. Roińskim. 


Dzisiaj odpowiadał jeszcze Lówenherz dr.. 


Jacokowskiemu na rozmaite pytania co do zna- 
nych już szczegółów. Dr. Jackowski jest za” 
stępcą prywatnej strony interesowanej. 
Nareszsie wszedł na salę Salomon Gold- 
stern, mały, siwy, czerwony na twarzy ozio- 
wieczek, targujący sią od pierwszej chwili 
z przewodniczącym o przesłuchanie go po nie- 
mieoku, gdyż choć urodził się we Lwowie, liczy 
lat 68 i mieszka tu od lat trzydziestu stale, 
nie umie tyle po. polsku, aby mógł zeznawać, 
bez narażenia się na śmiech. Obrońcy i proku- 
rator sprzeciwili się jego zaprzysiężeniu Try- 
bunal uchwalił też nie zaprzysięgać Goldsterna. 
Zoznaje ou, żs przed rokiem 1878 posiadał 
przeszło 60 000 złr. majątku. Z początku firma 


przynosiła 50—80 tysięcy złr., „es war ein aus- - 


gezeichnetes Geschäft“. Lówenherzowi ufał świa- 
dek bezwzględnie. W sprawie inier-su komiso 


wo-zbożowege i eksportaweg> wie niewiele, - 


chyba że już w drugim roku istnienia szły 


żółwim krokim, a następnie przyniosły straty. | 


Mimo to — chociaż prokurzysta filii podwało- 
czyskiej krewny świadka, 
przedstawiał niekorzystne rezultaty .interesu 


zbożowego, świadek nie chciał krępować Lö- | 
wenherza I ne wydawał w tej sprawie żadnej - 


opinii. „Es war sein Wunsch, es war sein 


Wille und Hoffanng, ich durfte nicht ihm in ' 


den Weg gehen“. 


O iuterssach młyna sokalskiego opowiada - 


Głoldstern: W r. 1884 dowiedział się, że inte- 
resa młyna są zachwiane. Udał się więc do 
Lówenherza, proponując mu, by objął wspólnie 
z nim interesa młyna. Ten na to nie przystał, 
więc Groldstern sprzedał swój udział w młynie 
Rauchowi na znanych już warunkach, a dc 
r. 1891 pożyczył mu jeszcze 130.000 zł Po 
śmierci Raucha znane punktacye za spadko* 
biercami Raucha nie podobały się Groldsterno- 
wi, lesz Lówenherz tłómaczył mu, że interes 
jest dobry i ofiary na rzecz wdowy opłacą się. 
(o zaś do punktu, opiewającego, że wszelkie 
ewentualne straty, jakieby młyn przynosił, 
pokrywać się będzie z majątku Gioldsterna, 


Jakób Groldstern, > 


czynników miejskich na nienaturalne Źródło to twierdzi Groldstern, ża chociaż mu cały 
przypływu tych robotników, i postanowiono po- | układ odczytano, i on go podpisał bez oporu, 
lożyć tamę destrukcyjnej agitacyi socyalistów. | bo był wówczas chory, nawet „unzurechnungs* 
Na środowem posiedzeniu Rady zapadły przeto | fihig*, a zresztą liczył na spryt i rozum Lü- 


czas wyborów, 8 gdy poznają „kuda steżka | następująca uchwały: począwszy od dnia dzi- | wenherza i spodziewał się, że gdyby punkta- 
w horoch* wikła ich w procesy, trwająca po|siejszego nie przyjmować już nowych robotni- ;cye zawierały coś dlań niekorzystnego, Löwen- 


do „lizunów* pośród Rusinów, zachęcał p 
Huryk. aby wszyscy Rusini żyli ze sobą 
w zgodzie i miłości, jak jedną wielka rodzina 
(Głosy: „Wachnianina na latarnię !*) 

Poiem przemawiał ks. Dawydiak na 
temat „Jubileusz r. 1848 a duchowieństwo ru: 
skie“. Mowa jego odznacz: ła się głównie ekwi- 
librystycznymi sk kami z jednej epoki h'st»- 
rycznej do drugiej. Zaczął od tago, żo Kazi 
mierz Wielki porwał koronę Danity i uwiózł 
ją na Wawel. Od tego czasu Ras leży zmiaż- 
dżona, gdyż bojarzy ruscy za złoto i herby 
przeszli do taboru polskiego, dali sobie p-zero- 
bić krzyż swoich ojców, wyrześli się swaj mo: 
wy a do swoich rodzin wnieśli nienawiść. Na- 
stępnie rzekł mówoa, że po zniesieniu pańsznzy- 
zny, pozostały iako bolączki: indemnizacya 
sprawa serwitutów, propinacya i patronat, że 
z 32000 procesów serwitutowych ohłopi wy- 
grali tylko 2000. Wspomniał potem o deputa 
cyi Rusinów do Cesarza Franciszka Józefa, 
wysłanej przed dwoma laty, ale „między nami 
a cesarskim burgiem, stanął czarną ścianą że- 
lazny minister, zardzewiały szlachcie, wycho- 
wany w porządkach polskich” (Badsni). Tak sa 
mo to dawniej kozacy skarżyli się va szlachtę 
królom polskim, aż jeden z tych królów po- 
wiedział im: „Od czego macie miecz u boku?*, 
Tu mówca przeskoczył do historyi Unii lubel- 
skiej i mówił, że tą unia była nic nie warta 
tak samo jak kopiec jej, który się teraz wali 
zaniedbany. Mówił potem o Ta'arach, Połow- 
oach, o Maryi Teresie, Józefie II, który pierw- 


czyć liczbę tych robotników do trzystu, uwzgle- | 
dniając przytom w pierwszym rzędzie takich, 
którzy mieszkają przynajimaej od roku wa Lwo- i 
wie; nakłaniaó robotników nadzwyczajnych do 


przyjmowania pracy nie na „dniówki", lecz | 


akord, co im, jeśli będą pilni, może przynieść 

zamiast 60 ot. od 80 et. do 1 zł. 20 et. dzien- 

nie; udać się w deputacyi do namiestnietwa i | 
marszałka kraju z prośbą o zapobieżenie napły- | 
wowi ludności robotniczej z prowinoyi i o od- 

powiednie zarządzenia w celu rozpoczęcia w ca- 

iym kraju robót publicznych, na rok bieżący 

przewidzianych. 

Sprawa chleba dla ubogich przed- 
stawia się tek: Ministerstwo wojny na prośbę 
R'"prezentacyi miejskiej ofiarowało tylko mąkę: 
i piece, a odmówiło piekarzy, gmina więc z tego | 
ustępstwa skorzystać nie mogła. Piekarze cy- 
wila nadesłali gminie dwie równobrzmiące 
ofarty, a mianowicie, p. Baruch z Krakowa i 
Natan Mayer za Lwowa zobowiązali sią dostar- 
czać kilogram chleba po 14 ot. loco Lwow. 
Miano więc wybrać ofertę Mayera, lecz po prze- 
mówieniu p. Masohsna, wśród wielu wnio- 
sków, utrzymał sią wniosek przejścia nad całą 
sprawą chlabową do porządku dziennego, gminą 
zatem nie będzie ani chleba darowywała ani 
sprzedawała pa niskich cenach. 

W sprawie iluminacyi z powodu uroszy- 
stości micklewiczowskiej uchwaliła Rada ilumi- 
nacyi ze swe] strony nie zarządzać ani jej mie- 
szkahcom nie zalecać, 8 to z powodu, iż ludność 
uboga w ogóle skarży się na przymus ilumi- 


szy pomyślał o podniesieniu stanu duchownego | NA0)JNY, zaś przy panującej drożyżnie wydatek 


na Rusi przez założenia sem'narpum Dalej 
szykanował ka. Dawydiak powitania polskie, 
opisując jak w okresie powstań, Polacy z je: 
dnej strony chytrze zbliżali się do Ra-iuów, 
prosząc o pomoc, a z drugiej strony oczerniali 
ich w Wiedniu. To drugie czynili szczególnie 
księża polscy, np. avzybiskup Sierako wski, któ- 
ry zarzucił ruskim księżom sobyzmę i spowodo- 
wał to, iż zamknięto ruskia wykłady na wy- 
dziala filozoficznym i teologicznym we Lwowie. 
Wreszcie wspomniał mówca o pracy księży 
ruskich nad ludem, zachęcał do naśladowania 
Czechów pod względem pracy organicznej, i 
jak wszyscy poprzedni mówcy, wygłosił na ko- 
niec parę szumnych frazesów o zgodzie. 
Następnie zabrał głos akademik Sioka- 
ło. Zaledwie jednak powiedział kilka słów, 
wśród tłumu powstała bójka, gdyż akademiay 
ukraińsoy i radykalni objawili chętkę demon- 
strowania przeciw Siokale, a uczestnicy wiesu 
nie chcąc do tego dopuścić, zaczęli ich bić i 
spychać na pochyłość góry. Podnosiły się laski 
i pięście, wylatywały w górę kapelusze, a w 
powietrzu, gdzie dopiero co przebrzmiały hasła 
zgody i miłości braterskiej, rozległy się jakby 
na ironię okrzyki: „bij, wyrzucej!* Trwało 
to zaledwie minutę, gdyż przemagająca liczba 
zwolenników Siokały prędko oczyściła teren, 
wyrzuciwszy demonstrantów za ogrodzenie, 
przyczem pewnego akadsomika, nazwiskiem Dar- 
baka, skaleczono tak silnie w głowę, że krwią 


na iluminacyę mógłby być jeszozə dotkliwszym 
mź w ozasach lepszych. 


X: = 
Co 1 0 czem piszą. 
Współpracownik Gazety narodowej, będący 
podczas wczorajszego wiecu ruskiego na Wy- | 
sokim Zamku, zanotował szczegół bardzo cha: | 
rakterystyczay i znamieany. Oto co pisze: 

„ Ks. Dawydiak, wspomniawszy o prześladowa- 
niu księży ruskich za ostatnie wybory do Rady 
państwa, zaczął w jaskrawych barwach opowiadać 
rozmaite bajki o strasznych nadużyciach panów pol- 
skich podczas czasów pańszczyznianych Między 
słuchaczami stał chłop siedmdziesięcioletni z Radnik | 
czy złym, odparł: „daj Boże, aby wsi taki buły! 
R Ojciec 1 syn nie bardzo się już rozu- 


Zi | 
zby sądowej, | 
Lwów, 20 maja. ! 

(Proces Dawida Lówmherza), | 

We środę podał jeszcze Lówenherz nas vA 
obronę kilka cyfr, która miały dowieść, že fir- | 


za Mikołajowem. Gdy zgromadzenie biło ks, Dawy- 
diakowi szalone brawa za jego inwektywy przeciw 
polskim panom, spoglądał z dumą na swoje otocze- 
nie, Miał do tego prawo, bo siwy już ks. Dawydiak 
jest jego synem. Dawydiak ojciec Famięta pańszczy- 
zuę, a zapytany o to, czy pan jego był dobrym, 


oblanego musiano odprowadzić do domku o-| ina zawsze w ciągu swego istnienia była wy- 


grodnika, gdzie go obandażowano. 

Po wyrzuceniu demonstrantów, tlum znowu 
napełnił plac przed werandą, zaehęcgjąc Siokałę, 
by mówił dalej. Tymezasem komisarz policyi p. 


płacalną, wbrew zarzutom aktu oskarżenia, ja- 
koby już w r. 1887, tj. po fiasku z ME irl 
zbo>żowemi, firma popadła w niewypłacalność. | 
Rzeczoznawcy twierdzą, ża wówczas passywa | 


kilka lat. Nakoniec uczyniwszy kilka aluzyij ków nadzwyczajnych; od poniedziałku ograni- | herz byłby mu to niewątpliwie powiedział. O 


interesa młyna — ohoć wiedział, że są złe — 
szczegółowo się nie dowiadywał, spuszczał się 
zupełnie „auf Herrn Lówenherz', 


w interesach tych zaangażowany, aniżeli Gold- 
stern. 

Przew.: Ile pan stracił na młynie so- 
kalskim ? 

Sw.: Ich hab’ keine Idee. 

Przew.: Książki wykazują, żę pół mi- 
liona zł. 

S w.: Ich weiss nicht. 

Przew.: Może 200.000 zł.? 

w.: Aber wo! So viel nicht. 


Przew.: Pan miał majątek około 700.090 © 


ul. Na młynie stracił pan niewiele, jak pan 

twierdzi. Więc w jaki sposób stracił pan swój 

majątak ? 
Sw.: Ich weiss nicht. 

Nareszcie wydobywa od Głoldsterna z tru- 


dem przewodniczący zeznanie: wo ich nur ein | 
| Geld erwischt habe, legte ich's in die Firma 3 


herein.* 

„ A dalszych jednak zeznań Goldsterna wy” 
nika, że pieniądze włożone do kasy firmy, na 
stępnie wyjraował, a w chwili upadku firmy 
miał tam jeszcze tylko wierzytelność w kwo* 


ioie 38.000 zł. z włożonych ogółem dziewięć- 


dziesięciu tysięcy zł. 

(łoldstern przyznejs, ża poczta go intere- 
sowała, lecz nadeszłe listy nie zawsze czyta 
Dlaczego było takie „nie zawsze“, trudno od niego 
wydobyć, jak wogóle nie wiela esencyi mieści 
się w jego zeznaniach. Mimo, że Lówenherź 
jast oskarżonym, a Goldstern poszkodowanym — 
uderza niemile ton zeznań (ioldsterna, bo ów 
ton, a nie treść ich wywiera na słuchaczać 
wrażenie, iż Głoldsternm chce Lówenherza 2% 
każdą eenę potępić. 

. Na książkach — twierdzi — nie rozumiśł 
się, więc w bilanse nie wglądał. Dowiedziawszy 
się jednak od buchhalterów, że interesa firmy 
chwieją się, zwracał poewnege razu na to uwag” 
Lówenherza. „Aber Herr Lówenherz — ds 
muss ich sagen — war einigermassen eigen 
sinnig*. 

Rozprawa trwa dalej. 


e w 
Kronika. 
Lwów 20 maja. p 
Namiestnik br. Leon Piniński w przejeżie* 
przez Tarnów złożył we wtorek wizytę b. namiest”” 
kowi ks. Sanguszce w Gumniskach, gdzie na 0#% 
gościa odbył się obiad. Do stołu zasiadło 40 0%" 
przedstawiciele kapituły tarnowskiej z ks. biskup* 
Łobosem na czele i naczelnicy władz z Tarnowo, 
Podcząa obiadu ks. Sanguszko wniósł toast na a 
p. Namiestnika, na co hr. Piniński odpowied? 
toaetem na cześć obojga gospodarstwa. Wczor8j % 
popołudniu wyjechał p. Namiestnik do Buska f 
hr. Kavimierza Badeniego. a wieczorem powró” 
do Lwowa, i 
Odznaczenia. Księża biskupi Puzyna W Eni 
kowie i Solecki w Przemyślu otrzymali e, 
tajnych radzeów. — Radzca dworu Julian K = 
członek krakowskiej akademii umiejętności, 0612y" 
krzyż oficerski franc. ległi honorowej. 


å mio 
Program uroczystego obchodu setnej ro"; 


Wenz rozwiązał już wiec, czego Jednak wśród | firmy wynosiły 35).000 zł. Otóż Toewenhe"z |urodzia Adama Mickiewicza we Lwowie jest ns” y 


hałasu nie było słychać. Pomimo to Siokało | utrzymuje, że stan czynny był o 200.000 zł. wię- pujący: Dzień I. Sobota dnia 21 maja. W sali 
kszym aniżeli stan bierny, notabene licząc we- : 


mówił dalej, starając się głosem swoim góro- 


dz? 


wsrzystwa „Sokół* o godz. 7 wieczorem odbę 


wać nad hałasem i krzyczał aż do ochrypnię-| dług jedynie Loewenherzowi właściwego spo- się uroczysty obchód z następującym progi agt: 
1 


cia. Z mowy jego, zagłuszanej brawami i wy- 


Najnowsze korespendentki: 


vy j sobu. Ale Timewenherz gotów jest dla lojalności ; A 
krzykiwaniami, zdołaliśmy posłyszeć tyle, że! patrzeć w ksiegi handlowe Ówczesne tak, jak 2) Odczyt prof. dr. Józefa Tretiaka, 


1) Przemówienie wstępne dr. Antoniego Małec 
8) Kanie 


| S W. Niemejowski, Lwów, plac Fdurjaoki 8., poleca: 


„ Z reprodukcjami obrazów znanych mistrzów, z widokami wszystkich stron świata, humorystyczne, 
okolicznościowe, charakterystyczne itd.—Przeszło 3000 wzorów na składzie, sztuka od 4 ct. 


Albumy do ilustrowanych korespondentek w cenie od 60 ct. — Wszelkie towary wchodzące w zakres handlu papierowego. 


chociaż _ 
„Herr Lówenherz* byl bez porównania mniej | 


e: 
——- 0 z M | W 
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= PRZEGLĄD z anla Z1 


va E Gall do słów Maryi Konopnickiej, wykonana | ba na spożycie obiadu w pracowni. Oprócz tego Trzeba na święto jejmości zwierzyny, T i Tes 

wa a do słów Maryi Konopnickiej, poży p p g ęto jej JE sqz $ 

yl- Połączone chóry main ESEJE śpie- | obowiązane są prasowaczki pracować w każdą so- Codziennie świeżej sztuki mięsa trzeba, @ og H LU Yy Przeg lądu : 
Jo- ca, 4) Zawiązanie komitetu pomnikowego. — | botę do późnej nocy, za co otrzymują kolacyę W post pięknej ryby, z pytla zawaze chleba, W hi ae 4 

118 Niedziela dnia 22 maja. O godzinie 6!i 20 et. Mamki, forbotnie, kluczniey, dziewczyny, ojna iszpańsko-amerykańska. 

Pobudka kapeli miejskiej „Harmonii*, O godz. Tak długa praca, a przytem żar, bijący | Panien służebnie, starej ochmistrzyni, iad Madryt 20 maja. Gubernator Blanco za 
zd omądzenie przed ratuszem instytucyi i korpo- z wielu żslazek i kilku lamp, wpływa bardzo uje- | Użyjesz bracia, jakoś nie używał, kann rząd tutejszy, że żywności jest na 
zo |Ñ biorących udział w pochodzie uroczystym. | mnie na siły robotnie; w ostatnich godzinach pra. Ty i twój ociec tego nie widywał, pauo: podos'atkiem, gdyż pomimo blokady do- 
00 IZ 9 uroczyste dziękczynne nabożeństwo w ko- |cy wieczornej tylko z wielkim wysiłkiem mogą one | Będziesz się ciągnął póki łyczka stanie, w żĄ Ją wciąż hiszpańskie okręty. | 
0- |, chikatedralnym. Kazanie wypowie ks. prałat | obowiązkom swym podołać. Zapadają na blednicę,, A jąk się urwie, będziesz błaznem, panie. d Amerykanie próbowali onegdaj zbombar- 
aó meki. O godz. 10 pochód uroczysty przez ulice | utratę głosu i na choroby płucne. To wszystko Pierwej sto godzin wyciecze, O zu zek Sant Jago na Kubie, lecz baterye 
je- | na plac Maryacki do miejsca, wyznaczonego | przemawiałoby bardzo wymownie za skróceniem Nim się niewiasta oblecze. odwia skie zmusiły okręty nieprzyjacielskie do 
ar- |MRik Mickiewicza, na którem przemówią na- | czasu pracy w myśl ustawy przemysłowej, do któ- | Z 0 mi i i 
m |ldcy reprezentanci: Imieniem stolicy kraju: |rej pralnia lwowskie widocznie uważają za zbyte: | Repertuar taatro. Dziś w piątek z powodu "e Srema 20 maja. Zarząd północno-nie- 
lu, 4 todzimir Małachowski, prezydent m. Lwowa ; | czne się stosować. prób do „Adama i Maryli“ przedstawienia nie będzie, miecziego Lloyda zaprzecza kategorycznie TOZ- 
e- uem Towarzystwa Mickiewiczowskiego: Dr, Konku:sa rozpisają: Namiestnictwo na posady | W sobotę po raz 4-ty„Kraj*, komedya w 4 aktach. Aro przez niektóre dzienniki pogłosce, 
ze gilu Bruchnalski, wiceprezes Tow.; imieniem |5 geometrów przy starostwach w Krakowie, Tarno- | W niedzielę po południu z powodu przygotowań do | Jakoby sprzedal Stanom Zjednoczonym kilka 

|* literacko-artystycznego”" : Jan Styka; irmie- | wie, Przemyślu, Tarnobrzegu i Nisku na czas do 1| „Adama i Maryli“ przedstawienia nie będzie. W nie a najszybszych parowców transporto- 
r- | „Towarzystwa dziennikarzy polskich“: Liberat | kwietnia 1899 r, z poborami stałymi 100, względnie | dzielę wieczorem uroczyste przedstawienie w stu- | WYCH, , . 
je J"zkowski; imieniem młodzieży akademickiej i| 120 zł. miesięcznie, tudzież ryczałtowym dodatkiem | letnią rocznicę urodzin Adama Mickiewicza. W po- 8 Londyn 20 maja. Tatejszy świat handlowy 
w [f Loszczyński, prezes Czytelni akademickiej; |3 zł. dziennie w razie zajęcia w polu. Termin do | niedziałek uroczyste przedstawienie w stuletnią ro- y urzony jest do żywego na Amerykanów Za 
dstawiciel młodzieży rękodzialniczej, Zakończy :| końca maja. — Rada gminna w Bo!szowcach na | cznicę urodzin Adama Mickiewicza, 0, że przecięli kabel łączący Kubę z Europą, 
lre ita Stanisława Niewiadomskiego do słów Ka- |] posadę lekarza miejskiego z płacą roczną 200 zł. i PW i m zh oni handlowi 
- tza Tetmajera, wykonana przez połączone chó- f remuneracyą za oględziny zwłok, Termin do końca Ę są g cj ar AE SW Gi N 
ad "oyskich ad giiw RZA Popołudniu: ; maja, — Wydział powiatowy w Drohobyczu na Literatu ra A i sztuka. Waszyngton 20 maja. Wielu członków kon- 
JSdz, 4 odbądą się w szkołach ludowych odczyty | posadę lekarza okręgowego w Podbużu z poborami| * Z teatru. Przedstawiona w tych dniach po]STesu niecierpliwi się przewlekaniem operacyi 
d- |kiewiczu. Wieczór: O godz. 7'/4 uroczyste | 500 zł. recznie i ryczałtem za podróże w kwocie praz pierwszy na lwowskiej scenie czteroaktowa ko- ER EE 1 napleru na rząd, aby jak najry- 
10% 4 stawienie w teatrze hr. Skarbka z następują- 4 365 zł, Termin do 20 czerwca b. r. |od: „Kraj“, jak wiadomo, przez austryacką cen- sę 4 wysłał admirałowi Deveyowi posiłki. Se- 
ili | programem: Kantata Jana Galla do słów Maryi Sprawa Uilmana. W uzupełnieniu tego, cojzurę przedtem zakazana, osnuta jest na tle stosun- | FevArz marynarki Cong domaga się od kon- 
ie- [p Pnickiej, wykonana przez połączone chóry lwow | pisaliśmy w poprzednim numerze Przeglądu o wy. |ków pad zaborem rosyjskim, a więc, rzecz prosta, jk nowego kredytu 33 milionów dolarów. — 
zy || Towarzystw spiewackich. „Adam i Maryla“, | wleczonej przed forum delegacyi, nominacyi Ullma- f posiada tło patryotyczne, które niejako spycha na f% y da y Stsnie Ohio zbierają między sobą 
le, | w 3 aktach przez Zygmunta Sarneckiego, | na, eksleśniczego u hr. Ledebura, dyrektorem do- | drugi plan jej wartość literacką i artystyczną. | zz oh za które chcą zakupić okręt wojenny 
6, Pata Stanisława Niewiadomwskiego do słów Ka- men i lasów w Czerniowcach, donosimy, że sprawa , Chwiejący się w interesach obywatel ziemski j1 podarować go rządowi. Admirał Devey do- 
u- [tza Tetmajera, wykonana przez połączone chó-|ta stała się już nawet przedmiotem obrad zebrań | Błoński, spodziewa się przybycia z Ameryki swoje- ad, T rei © przysłania mu 30 tysięcy 
y- |Towskich Towarzystw Śpiewackich. Apoteoza ; studeneki h. Na zgromadzeniu odbytem w Wiedniu | go siostrzeńca, Władysława, który tam dorobił się | WOJS M P owych, | : 
ja. |lewicza i Epilog przez Władysława Bełzę. we wtorek uchwalili słuchacze wiedeńskiej akade- | milionów. Choć to syn jego redzonej siostry, nie a kn 20 maja, Obiega tu pogłoska, że 
àl Projektowana na niedzielę wieczorem ilumina- | miii rolniczej rezolucyę, protestującą przeciwko tej | tyle się cieszy jego przybyciem, jak milionami, któ- ota - ma Cervary zmyliła czujność floty 
ia | Miast. nie odbędzie się, a to z powodów wy-|nosinacyi i wogóle przeciwko protekcyjnej gospo- | re spodziewa się, połatają jego nadszarpa ą fortunę. dwie ie] 1 pomimo blokady zawinęła 
(ge ktzonych przed zapadnięciem środowej uchwały į darce byłego ministra rolnictwa hr. Ledebura. Rzeczywiście Władysław przyjeżdża. Ale przebywa- „. Sc palą do poriu w Hawanie. Urzędowe po- 
a- I miejskiej, która postanowiła nie urządzać ilu- Miznowania. Rada szkolna zamianowała: Ma- |Jąc w Ameryce od 7 roku życia, zamery kanizował Bik zenie tej wiadomości dotychczas nie na- 
o- [cyi Powody te są zupełuie słuszne, gdyż co] ryana Kwiatkowskiego nauczycielem w Szczepło- | się do tego stopnia, że zaledwie. licho umie mówić ga M : . 3 7 
e, [Miej dziwnem jest pozwalać sobie na taki wy- tach, Franciszka Weszczuka kierującym w Ciəkli- l po polsku. Z początku czuje się obcym w rodzin- adryt 20 maja. Eskadra hiszpańska pod 
ty pok w chwili, gdy nad krajem unosi się widmo jnie, Wojciecha Salawę kierującym w Płaszowie, j nym kraju, wiele rzeczy go dziwi, do wielu nie wodzą admirała Cervery wpłynęła do portu 
ye Ji nędzy i wszelki grosz należy obracać prze- | Franciszka Synowca kierującym w Swilczu, Julię | może się przyzwyczaić i przyjrzawszy się wszyst- Sant Jigo na Kubie. Za jej pojawieniem się 
0- Bzystkiem na zapobieżenie skutkom niedostatku. | Szołdrównę młodszą w Krzywczy, Julię Kostecką | ziemu z bliska, pragnie powrócić do Ameryki. Pan- any oba znajdujące się tam okręty ame- 
n, { Mickiewicz, gdyby żył, sprzeciwiłby się tak | nauczycielką w Suchodele, Jana Sawkowa starszym j stwo Błońscy mają Syna, Studenta uniwersytetu, |] TySaNsKie, à A : » . 
ju |łownemu uświetnieniu jego czci, jakiem jest ;w Lisku, Jana Czemarnika nauczycielem w Kuuy-| który zaplątał się z kolegami w demonstracya poli- Lendyn 20 maja. Do Daiły Telegraph do- 
ja qllnacya calego miasta. Nietylko jednak ten | skach, Michała Domazara kierującym w Lubieniu | tyczne i wskutek tego naraża się policyi, siedział naj z RAE pe że między rządem NEA 
j | powód zaniechania iluminacyi, że oświetlenie | Wielkim, Franciszka Trześniowskiego kierującym | już raz w więzieniu i tylko dzięki staraniom ojca, mr 00003 toczą się rokowania „go do 
u [ègo miasta jak Lwów kosztować musi przynej- | w Szymbarku, Wiktoryę Tomaszewską nauczycielką | wyszedł ztamtąd cało. To postępowanie jego jest Fi sęki, e AN X jedno aneksyi wysp 
n 46 kilkanaście tysięcy, któreby lepiej było obró- |w Rzeklińcu, Franciszką Targowską nauczycielką | powodem zmartwienia w rodzinie, która się bez- |71 EN 10 PE a tany T paa 
[na pomoc dla głodnych. Lwów pełen jest teraz {w Podstolicach, Helenę Czudec mł. w Rzochowie, ustannie obawia, aby „50 znowu nie aresztowano. dasai Ę = OT „maja. flet e jej osek na- 
a [Ñi roznamiętnionych wypadkami ostatnich dni f St. Wuffkę kier. szkoły żeń. w Rudkach Aleks. Stru- | Ojciec do takiego stopnia jest rozgniewany na nie- | (652 p i z Japoni- E E mrke 
= |Ntosfera, jaka w mieście panuje, jest po prostu j mińskiego kierującym w Suchostawie, Fryderykę | go, że syn wynosi się z domu rodziców i dawaniem |] zapro s Zi przeciw lv aneksyı J - ada w 
o kqą. liuminacya zatem w takich warunkach jako į Czamerównę nauczycielką w Pakoszówee, Włodzi- | lekcyj zarabia na Swoje utrzymanie. Piękna kuzyn- przez $ Jl wW tym ce u postawi sily lądowe 
e ft wywoiujący większe falowaLie. tłumów może | mierza Kabarowskiego kierującym w Horożaniejka Autonina, przebywająca w domu Błońskich, uf 1 4) w stopie wojennej. 
ł, |fwadzić grożne zaburzenia, Nie bowiem łatwiej: i Wielkiej, Augustynę Kabarowską „młodszą w Horo- których ulokowany jest majątek po jei rodzicach, =, z ongresu wniesiono bill o wypuszcze- 
8 T 0, jak to, Żeby zaczęto tłuc szyby, plondrować | żanie Wielkiej, Sewerynę Ziembicką nauczycielką jak 81ę pokazuje nie istniejący, bo Błoński go stra- | nie bonów na 300,000,000 dolarów. 
o |o%py it. p, Należy wprost usunąć okazyę zabu- | Ww Łowczycach, Augustę Szukatkę nauczycielką w CL, podejmuje się eu aa u amerykanina Wła- w "Ma 
o |M, z którejby w danym razie nie omieszkali sko- ; Adryanowie, Stanisławę Kautównę młodszą w Kni- | dysława i prosi go, aby on wpłynął na starego Poznań 20 maja. Dziś przybywają tu mi- 


| 
etad niesumienni agitatorzy wszelkiego rodzaju. 
| 

i letni i przybywa do Lwowa, gdzie w niedzielę 
KO w dzień uroczystego obchodu setnej rocznicy 
idzin Mickiewicza odprawi w katedrze ormiań- 


| systencyi całego kleru. 
W synagodze na Starym Rynku odbędzie się 
| powodu jubileuszu mickiewiczewskiego uroczyste 
Ożeńutwo jutro o godz, 6 wieczorem, : 
Obchód mickiewiczowski na prow.ncyi. Z 
Pzystkich stron kraju donoszą nam o uroczysto. 
[ach, urządzanych w celu uświetnienia jubileuszu 
Odziu Mickiewicza. Dodatkowo do ogłoszonych już 
| Piśmie naszem szczegółów, podajemy Co ZE 
bje: W Srarym Sączu urządza zarząd szkoły żeń. 
Bj jutro uroczystość, w której oprócz zwyczaj- 
0h produkcyj okolieznościowych, będzie jeden nu- 
êt dość niezwykły, mianowicie: improwizącya (od 
Poch tygodni przygotowywana) na Cześć Mickie- 
|lzą; autor kryje się pod pseudonimem Jaśmina ; 
804 gamego autora, odegranym będzie także obra- 
dramatyczny w 3 odsłonach „Stuletnia rocznica 
A dzin A, Miekiewicza*, — W Łańcucie uroczy- 
ści odbędą się w dniach 21 i 7 
(mi nastąpi odsłonięcie tablicy pamiątkowej, ze- 
rz kościoła i otwarcie ulicy „Mickiewicza . — 
Brodach towarzystwo muzyczne urządza dnia 23 
ù. koncert, złożony z samych utworów polskich 
| Wpozytorów. — W Złoczowie obchód odbędzie 
M 25 i 26 bm. Aptekarz złoczowski, p. Maryan 
kra dnik, ofiarował 200 zł. na pomnik Mickiewi- 
a w Złoczowie, zamiast zamierzonego bankietu z 
wodu otwarcia przezeń drugiej apteki w Złoczo- 
pe W Grzymałowie i w Kałuszu uroczystości 
będą się 26 bm. W obu miejscowościach nastąpi 
słonięcie tablie pamiątkowych, a w Kałuszu no- 
4 ulica otrzyma nazwę „Adama Mickiewicza”, 
Zarządzenia p. Namiestnika w sprawie gło- 
lnych. Wczoraj w poludnie zgłosiła się u p. Na- 
lesrnika deputacya Rady m, Lwowa, ażeby mu za- 
Omunikować uchwały zapadłe na posiedzeniu tej 
ady dnia 18 bm. w sprawie dostarczania zarobku 


SP sa. 


Ks. arcybiskup Issakowicz przerywa swój po- | 


fej o godzinie 9 rano uroczyste nabożeństwo | 


22 bm. Między ın- | 


| hyniczach, Józefa Hrynyka kierującym w Olszanicy, q Błońskiego, żeby się z synem pogodził, a jednocze- 


Katarzynę Vogelaang nauczycielką w Rudzie Ro- į} Śnie perswazyami utemporował charakter egzaltowa- 
| żańskiej, Bronisiawę Miodońską nauczycielką w Pro. | nego akademika. Amerykanin podejmuje się tego, 
|kach, Włodzimierza Lewickiego młodszym w Su-$% „chociaż to mu się nie udaje, jednak bliższe na- 
fszczynie, Teodora Janickiego kierującym w Dołhem, į wiązanie stosunków z panną Antoniną, obudza w 
| Juliana Laskowskiego nauczycielem w Jankowicach | nim miłość do niej. w trakcie tego policya aresztuje 
Cyrylę Skrzywanównę młodszą w Skałacie, Włady- Jana za rozpowszechnianie medali na pamiątkę bon- 
slawa Mikuckiego starszym w Grzymałowie, Broni- | ?tytucyi 3 Maja. W rodzinie Błońskich zmartwionie 
Slawę Chorążankę młodszą w Brzeżanach, Kazimie- | ogromne, a amerykanin, dla pięknych oczów. Antosi, 
rza Prasoła nauczycielem w Jaworniku polskim, chcąc chłopaka wybawić, sam się W policyi oskarża 
Aleksandrę Tebinkównę młodszą w Delatynie, Wła- | że medale z soba prz,wiózł z Ameryki i sprzedał 
dysława Janickiego nauczycielem w Pauszówce. je młodzieży w Warszawie. Naturalnie, policya oby- 

Wyścigi cyklistów ga'icyjskich na torze j Watela amerykańskiego aresztuje i osadza w cyta- 
lwowskiego klubu cyklistów odbędą się w niedzielę į del, w której siedzi dwa miesiące. Koniec końcem, 
22 b. m. Program tych wyścigów obejmuje 9 bię- | Jana wypuszczają na wolność, e nieco później i 
gów, z których najbardziej interesującym będzie | Amerykanina, skazując go tylko na wyjazd z kraju, 
bieg 6-ty „rouge et noir" czyli wyścig czerwo- W amerykaninie, pod wpływem cierpienia i miłości 
nych i czarnych. „Rouge et noir“ jest to bieg cie- do pięknej Polki, obudza się patryotyzm 1 solidar- 
szący się zarówno w Anglii jak na welodromach | ność uarodowa, Opuszcza „wprawdzie kraj, bo musi 
francuskich niezwykłą popularnością, Zawdzięcza on | to zrobić, ale , ZAIĘCza BiĘ Z Antoniną = przyrzeka 
swą nazwę kolorom, w jakich potykają się zapa- | powrócić do ojczyzny, aby dla niej pracować i 
śnicy. Jeźdźcy podzieleni na dwa obozy usiłują już | cierpieć. h A 
od startu zdobyć możliwie wysoką ilość punktów | Taka jest treść n Kraju,“ który pod względem 
na niekorzyść przeciwników i w danej ilości okrą- literzckim, mimo świetnego dyalogu i pięknego ję- 
żeń wykazać zbiorowo korzystniejsze rezultaty. zyka nic nowego nie przynosi, a „rtystyczność sztu- 
„Rouge et noir“ darzy widza szeregiem niespodzia- | ki osłabiona jest zbytniem rezonerstwem i epizody- 
|nek, i z chwili na chwilę rosnącą emocyą. Niepe- cznością wprowadzanych do niej figur, nie posiada- 
WBOść wygranej potęguje wrażenia, podniecane |Jących zresztą świeżosci w rysunku, jsk np. Li- 
okrzykami widzów, szalonem tempem jazdy, wśrój |tWinka Trzęsiewiczowa, skarykaturowaza przez au- 
której kurty mkną, mięszają Się, mącą, jak widzią- | tora i z treścią sztuki nie mająca żadnego związku. 
dła fantastycznej ballady. Najlepsza, lubo także szablonowa, jest postać pol- 

A więc tegoroczny sezon wyścigowy naszych |S*16g0 Amerykanina, którą też p. Zalazowski wy- 
cyklistów, sądząc po tym pierwszym programie, za- borną grą uwypuklł i nadał jej rysy charaktery- 
powiada się zajmująco i przysporzy zapewne widzo- styczi.e, bardzo interesujące. 
wi wiele zabawy, 

Sensacyjne procesa. Ze sprostowania, które 
ks. Stojałowski zamieścił w ostatnim numerze No- 
wej kejormy, dowiadujemy się, że wytoczył proces 
o obrazę czci zarówno Dziennikowi polskiemu we 
Lwowie, jak i czasopismu Naprzód w Krakowie, 
Oba te p.oeesa wyteczone zostały tym piamom 
z powodu, iż twierdziły, że ks. Stojałowski wcho- 
dził w rokowania z Brokiem, jenerałem żandarmów 


| 
| 
| 
| 


Część ekonomiczna. 
Wieden, 18 maja. 
(Z.). Mowa Salisbury'ego zatarią w świecie 
aansowym niemiłe wrazenie, wywołane wojo- 
Wwniczą 1eową angielskiego ministra kolonii 
Chamberiaine'a, Jakkolwiek bowiem ton prze- 


nistrowie Miquel, Recke, Bosse i Posadowsky. 
Przybycie ich ma na celu powzięcie ostatecznej 
decyżyi co do wzmocnienia żywiołu niemiec- 
kiego w tutejszej prowinoyi 1 w samym Po- 
znaniu. Idzie przedewszystkiem o nowe odgra- 
niczenie terytoryum miasta Poznania i o zało- 
żenie tu niemieckiej biblioteki. Na pomieszcze- 
nie muzeum użyty ma być budynek, w któ- 
rym znajduje się obecnie komenda wojskowa. 
Minister Bosse uda się stąd w podróż do Prus 
wschodnich. 

„  Medyolan20 maja. Cała rada miejska z bur- 
mistrzem na ozele udała się do głównodowodzą- 
cego jen, Bava- Beccarisa i wyraziła mu podzięko- 
wanie imieniem ludności miasta za energiczne 
stłamienie rozruchów i przywrócenie porządku. 
Wciąż jeszeze odbywają się liczne aresztowa- 
nia podejrzanych indywiduów zarówno w mie- 
ście jak na prowincyi. Sąd wojenny rozpocznie 
w przyszłym tygodniu wydawać wyroki na u- 
czestników krwawych zaburzeń, 

Lond,n 20 maja. Times donosi, że pierwszy 
lord skarbu Balfour zachorował. Skutkiem in- 
faency wywiązało się oslabienie serca i leka- 
rze zalecają usilnie Balfourowi, aby wstrzymał 
się na pewien ozas od wszelkiej pracy fizycznej 
1 umysiowej. Wczoraj jeszcze przemawiał Bal- 
Our w izbie niższej 1 mutywował wniosek o u- 
radzenie pogrzebu Gladstone'a kosztem pań- 
stwa. Po tej mowie jeduak tak osłabł, iż zu- 
pełnie wyczerpany opuścił posiedzenie i udał 
się do domu. ; 

Konstantynopol 20 maja. Urządzono tu 
wczoraj zamach na redaktora organu partyi 
dworskiej „Matumad* i na redaktora pisma 
„Moniteur oriental.“  Rsdaktor „Matumada* 
został ciężko zraniony. Rozeszła się pogłosku, 
że powody tych zamachów są politycznej na- 
tury, że przypisać je należy partyi rmłodotu- 
reckiej. Podejrzenie to jednak okazało się myl- 
nem; najprawdopodobniej jest tu w grze zew- 


mówienia Nalisbury'ego był bardzo stanowczy, | ST*% Prywatna. 


| bogiej ludności. i rosyjskich, 
| Eo wysłuchaniu tej deputacyi zarządził p. Na- 
Bięginik, ażeby Starostowie ościennych powiatów 
|łosili natychmiast jak najobszerniej treść znanych 
„wał Rady miejskiej o redukcyi liczby robotni- 
[koy z dniem 28 b, m. i ażeby, powstrzymując lu- 
= od udawania się do Lwowa za zarobkiem, 


w Uelsen. ?rzedetawionych jest na niej pięć żyją: 
cych pokoleń : praprababka, prababka, babka, raatka 
i dziecko, Prubabsą jest zuana pod pseudonimem 
L. Haidheim powieściopisarka, pani Ludwika Abl- 
born, której 87 letnia matka cieszy się je3zcze do- 
buczyli ją, Że znajdzie zarcbek w powiecie przy j Prem. zdrowiem i trzeżwością umysłu, Pani Ahiborn 
botach publicznych, które w najbliższych dniach į Ma lat 64, jej najstarsza córka zamężna (która jest 
będą zarządzone. Równocześnie zarządził p. Na-|już kilkakrotnie bubsą) lat 42, niedawno przybyła 
Mestnik wyasygnowanie funduszów na powyż-| do niej w odwiedziny 22-le.nia córką z dzieckiem. 
46 roboty. Skorzystano z tej spozobności, aby odfotegrafować 
Robotnicy magistraecy. We wtorek było za- | Pięć pokuleń. , 

tych pizy miejskich robotach publiczuych 684 ro. | %lelii skandal rozegrał się w tych dniach, 
| otników zwyczajnych, a 752 t. zwanych „gło- |Jak donoszą z Paryża, w rodzinie Wiktora Hugo i 
dnych“ ; zad we środą 537 zwyczajnych, a 851]|] to w miejscu pubùcznem, gdyż w sali teatru „Ode- 
płodnych”. W akordzie nie pracował żaden z ro |Onu'. Odbywała się właśnie premiera  pośmiertnej 
botników nadzwyczajnych. Zachowanie ich cgółem komedyi wierszowane) tyiktora Hugo pod tytułem 
ło nieposłuszne i wyzywające. Ž okazyi wypłaty | „Babcia“. W jednej z lóż zasiadali Jerzy Hugo z 
Aliczki, którą robotnicy nadzwyczajni otrzymują małżonką 1 Leonem Daudetem ; drugą sąsiednią zaj- 
Odziennie rano, przyszło we Środę do awantury, | mowali Jan Charcot z małżonką, urodzoną Joanną 
Przyjęto za normę udzielać robotnikom tym zaliczki Hugo, rozwiedzioną żoną Leona Daudete. W jednym 
| wysokości 20 ct, Otóż we środę przy wypłacie |Z antraktów przyszło między Jerzym Hugo, Char- 
Policzki robotnikom, aajętym na ulicy Bykstuskiej, | cotem i Daudetem do gwałtownej sprzeczki, która 


Bhomik Marcin Lang, domagał się © godz. 10-tej | bez względu na miejsce i otoczenie, zamieniła się 
rana, zamiast dwuuziestu, czterdzieści centów | nagle w bójkę, w czasie której Charcot wymisrzył 


ziugonowi głośny policzek. Ten chciał 
laską, 


walki. 


| nforszusu“, a gdy kasyer miejski p. Kaniewski żą- 
aniu Langa odmówił, on począł wykrzykiwać: „na 
tarnię z nim!“ — „Wszyscy pójdziecie na latarnię * 
Ankieta w Sprawie robotnic chrześcijan- 
kich. Po wielu trudach udało się ankiecie zbadać 
tomunki we wszystkich pralniach żydowskich, w któ- 
(ych pracują bądź to wyłącznie, bądź też prze- 
| Ważnie katohczki. Badania te wykazały, że stosunki 
kobiet, które piorą bieliznę, bywają rozmaite; pra- 
żki są albo robotnicami dziennemi za wynagrodze- 
tiem 80 et, albo też bywają przyjmowane w cha- 
takterze sług i wtedy pobierają, oprócz wiktu, 4 do 
złr, miesięcznej płacy. 
Kobiety, zatrudnione prasowaniem bielizny, 
Maja prawie wszędzie płacę miesięczną i to, stogo- 
Wnie do biegłości, od 16 do 26 złr.; przeciętnie 
zas biorą 20 złr. miesięcznie. Zarcbek więc jest 
porównaniu do licznych innych zawodów, wcale 
ry, ale za to praca trwa nadmiernie długo, bo 
l4 godzin dziennie, z przerwą na obiad jednogo-Ì 
inna, a niejednokrotnie tylko taką, jakiej potrze- 3 


się pomścić 
lecz Charcot wyrwał mu ją i połamał w ka- 
å „Nazajutrz, Hugo posłał Charcotowi świadków 
Oktawiusza Mirbeau 1 Pawła Marieton, lecz ten od- 
mówił pojedynku, ze względu jakoby bliskiego po- 
krewienstwu, W odpowiedzi Hugo napisał do świsd- 
ków list opiewający, iż „Charcot dowodził, iż je- 
stem z jago rodziny, ja zaś dowodzę, iż on do mo- 
Jej nie należy, gdyż ta nie przyjmuje tchórza. Nie 
pozostaje mi Więc, jak użyć wobec p. Charcot je- 
dynych sposobów, ną króre zasługuje“. 

Zmarli. W Krakowie Bolesław Olszewski, kon- 
trolor kolei Państwowych, lat 39, — We Lwowie 
Witalis Milde, b. inspektor zakładu gazowego, lat 45, 

Stan powisirza, T. o g. 8 rano 4-18, w poł. 
+ 21 R. Bar. 764, Nieruchomy. Pogoda. 


Stare przysłowia o białogłowach. 
bojąłeś jejmość z wielką bardzo pychą, 
widzę braciszku, będzia tobie licho 
Wzsiąłeś w posagu puchowe pierzyny, 
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Obszerną broszurę o Truskawbu wysyła 
na żądanie Zarząd. 


Niezwykłą futografię zdjęto w tych dniach | JĘNNYCH, lecz zakończył swe wywody dobitnem 


sezonie o 30 pre. tawief. 


NYERS A NV E "WL 


wszelako nie malował on żadnych surachów wo- | GENREe YNY a E, 
HOTEL IMPERIAL. 


wyrażeniem nadziei, że st0sUnKi przecież ułoż . A z. 
J 3 k pierwszorządniy hotel, restauracya i kawiarnia, 


się pokojowo. Targ londyński, który po mowie 
Cham berlwine'a byś w prawdziwie przygnębio- Lwów — ulica Trzeciego Maja, 
nem usposobieniu, rozwinął też dziś baruzo in- Przyjechali dnia 20 maja. P. hr. Cetnerowa 
tenzywny prąd zwyżkowy; kióry w okamgnie- fz Mościsk. J. hr. Krasicki z Krakowa. Ka. hr. 
niu udzielić się gieśdom. kontyaentsinym. Pud. f Wiśniowski z Jasła, J. Bierakowski z Wybranów- 
niecająco dziaiała także t% Okoliczność, ŻA sto- |ki, W, Struszkiewicz z Wiednia. T. Żurowski z 
pa procentowa w eskoncie prywatnym spadła | Hawiowic. S, Zarewicz z Rudenki, E, Piotrowski z 
ua  pierwszorzędnych targach, co usuwa na] Krakowa. B. Lipkowski z Zacisza (Rosya). B. 
dalszy plau obawy, iż gotówka podrożeje. r Engländer z Nowego Jorka, L. Żeleński z Zaczer- 
W Londynie prywatny eskont był tańszy | ni, J, Wąsowicz z Dubowiec. J. Krasowski z żoną 
od urzędowej stopy banku angielskiego, gdyz |z Wiśniowczyka, L, Głartenberg z Drohobycza. 
wynosi 33,4"/0; S był po aan E T a EMEA 
dyź wynosi tylko 5'/4 jo, najtańszą zaś jest 2 
BWER w Paryżu, gdzie EA Aray pk HOTEL ZORZA : 
mać mogą ją bez trudności na 15,7), Bardzo do- À Lwów A Plac Maryacki, a 
broczynnie oddziaływa także na tergi pienięż- Przyjschali dnia 20 maja. Księżniczka Jabło- 
ne wspaniała pogoda, sprzyjająca  wegetacyi. nowska z Bursztyna. Edm. hr. Dzieduszycki z Izy- 
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ste że z dost na maj-czerwiec możną i r P: l 
ghata jaja ! Z Kociubiniec. Kaz. Horod z Žabinia, Józef Bro- 


A ilką centów poūiżej 
nastrój dzisiejszego targu był woale przyjazny A każ REASON rz opieki; 
1 znalazi swój wyraz w dosatnim rezuliacie | 97% Schnel z Pasieczny. 

epeng no;owań. HOTEL FRANCUSKI 
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Xredyty ansi, 35675, węgierskie 384 50, JĄ gł =" px c w > 

Angiobauki 156—, Uniony 296—, Bankverei- W nowym zarządzie, zupełnie odnowiony 

ay 26980, Läuderbanki 22925, Ludwiki 311-65, WARE A): 

Uzeonnowieakie 295:—, Elbetnale 26175, Renta Przyjechali dnie 20 maja, Dr. Bron. Mar- 
pāpierowa 1UŻ'—, stebrua 10190, austrygcka | kiewicz, Felicja Paczowska z córką Urnelą i Jul. 
gioia L2l'10, ausir. renta wal. kor. 10175, wę: | Boreżniak z żoną z Krakowa, Szymon Czuryłowski 
glaske złota 12090, węgierska renta wal. kor. |z Nicopolu (Bulgarya . K. Piotrowski z Krzeszowic. 
39.20, dukat 566, 20 fresikówke 9:56—, marki |P Skopowski z Maryampolu. P., F, Kropiwniccy z 
11/18 —, rable 1'48—, Kutysk. A. Slanira z Stanisławowa. P. Janowski 

Geny zboża. Wiedeń 18 maja. Pszenica na |z Rożniatowa. P. J. Tachen, Fr, Motrizky i J. 
maj-czerwiec 1395—1420, na jesień 1044— | Klein z Pragi. K. T. Miller, J. Kleinmann, A. 
10:49; żyto na jesień 810-815; owies na | Duschenes, P. Wortech i J, Mendel z Wiednia. A. 
mwaj-czerwieo 758-760, na jesień 6-25 —6'80; Abgarowicz z Bratyszowa. Porucznik Stragser z 
kugurudza na maj-czerwies 610 —6'17, na li- | Insbruku, J. Karubski z Kołomyi. P. Sozańska z 
pieo-sierpień 615—6-20. Mereszczowa. J. Schartelmiiller z Berlina. R, v. 
Eo aa Reinhard z Paryża, 
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$ 


nadzwyczajnym 


utkiem kobiece 


Lekarze ordynujące: Radzca Dr. Fle.h, Dr. Pelczar, Dr. Krzyżanonski i Dr. Stelnkaus. 


Reumatyzm, Podagra, Otyłość, choroby 
nerkowe i pęcherza, astma, ischias, choroby ` 


e: 


ski 


Dr. Edmund Kowal 
ordynuje jak lat poprzednich w 
n EEEE taqlpn" we 
Zakładzie wadoleczniczym „KISalke” | wowie. 
Zakład na rok bieżący w całości odnowiono, a ilość mie- 
szkań pomnożono znacznie przez wybudowanie newego domu. 


Dr. Leopold Schelienberg 


iekarz chorób kobiecych i akuszer 
przeprowadził sie na ulice Batorego l. 9 II piętro i 
erdynuje począwszy oe 43 mają b r. rano od godz. Jil 
po południu ed godz. 3—5. 


C. k. uprzyw. galicyjski akcyjny 
Bank Hipoteczny 
przeniósł 


KANTOR MYKIASY sraz ODDZIAŁ DEPOZYTOWY 


których binra mieściły się dotąd w mezaninie 
gmachu własnego do frontowych lokalności 
w parterze. 


ODDZIAŁ DEPOZYTORY 


przyjmuja wkłady i wypłaca zaliczki na racha- 
nek bieżący, przyjmuja do przeshowania pa- 
piery wartościowe i udziela na takowe zaliczki. 

Nadto zaprowadzono na wzór instytneyj 
zagranicznych tak zwana 


DEPOZYTA SCHOXKOWE (Safe Deposits.) 


4a opłatą 25 do 35 złr. aw. rocznie, de- 
pozytarjusz otrzymuje w stelowej kasie pan- 
oarnej sohowak do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem gdzie dszpiecznie a dyskretnie 
przechowywaó można swoja mienie lab ważne 
dokumenty. ) - 

W tym kierunku poczynił Bank hipo- 
teczny jak najdalej idąca zarządzenia. | 

Przepisy odnoszące się do tsgo rodzaju 
depozytów otrzymać można bezpłatnie w od- 
dziale depozytowym. 


Lwów 20 maja. (Z Izby handlowej). i 
Akcye za sztuke: Koiej gal. Karola Ludwika 200 
xl. m. k. 210.50 do 213.50. ¡Kolej Liwowsko-Czern.-Jasska 
200 xl. w. a. 29300 do 297.00, Banku bypotecznego pa 
00 xl. w. a. 889.— do 599.—, Akcye garbarni w Rueimo- 
wie po 200 zł. w. a. 200— do 210,—, Tewe. budowy wa: 
gomów w Sanoku 260.— do —.—, 
Listy zmstawmne za 100 zł: Banka hipot. galic, 
5 proc. los. w 40 lat a 10 proc. prem. 110.30 do 114.00 
4i proc. los. w 50 lat 100.40 do 101.10, 4 proc. les 
w 60 lat 96.05 do 97:20. Banku kraj. 4 i pół proc, ło®. w 
51 lat 101.00 do 101,70, Banku kraj. 4 proc. los, w 57 iat 
98.00 do 98.70, Tow. kred. gal. ziemskie 4 proc. (Iemisys) 
97.60 do 96.3), 4% proc. los. w 41 i pół luiach 97 7u cu 
98:40, 4 proc. les. w 56 lat 96.60 do 97.80 
©bligi za 100 zl. Gal. fand. propinacyjnego 4 pro. 
98'40--39.10, Bukowińskiego fand. propin, 6 proc, 10475 
do ——, Kom. Banku krsj. 5 proc. (U emisyi) 162.60 do 
000— Kolejowa iokaine Banku krajowego á procentowe 
pe 200 koron 97.50 do —.—, Potyczki kraj, 6 proo, 168, — 
do —,—, 4 proc. z 1893 r. 98.00 do 98.70, 4 proc. po 200 
korom z 1892 roku 96.39 do 97.00. 
Bioneiy. Dukm cesarski 5,063 do 5.73 Napoleonder 
9.53 do 9.63. Pólimperyał 550 do 9.60. Rubel rosyjski 
papierowy 1272) ds 14320. LOU marsk misraiackich 58.75 
do 59.15 


Een Uasili 


RUCH POCIĄGÓW KOLEJOWYCH 
obowiązujący z dniem 1 maja 1898 (czas 
środkowo-europejski), 


Focie 
posp | ascb. 


Ls Lwowa: 


przych. o Kods 


Podwałaczysk na dworzec Padzamez g 

Podwołoczysk na dworree główny 

Krakowa 4 Wiednia, Berlina, ty rociąwia, War. 
szawy), z Orows, Ohabówki, przoz wRzaszów y 
Z Sambura przez Przemysł 

Iekan, (ituruunn, dusowiuy, Husiatyna | Kałusza) 

Zimnej wady od 8 m:ja da 11 września 

Janowa 


z 
zZ 
z 


"Tarnopola i Brodów na d*orzga Podzamcze 
e Sakala ; Rawy ruskiej 
|Z Ławocznego (Pesztu, Kałusza, Ohyrowa i Atryja) 
3 4 Tarnopola i Brodów: na dwarzea główny 
JJA Kranuwa, (Wieania, Berlina, wrocławia 
Szawy, a Orłowa, Pesztu} Ohyrowa 
8 35; Z lekan, z Suczawy 
+0 45| Z Jarosławia 
2:91] Z Janowa 
Z Krakowa, (Wiednia. Okabówki, i N. Sacza) 
1:49| Za Skolego i Stryja, Załusza i Chyrowa, 
Z Qzerniowiec. (Rumunii, Husiatynz i Kałusza) 
Z Padwołouzysk, Brodów, Kupyczyniac, Husiatyna, 
na dworzec Podzamcze 
FA £fodwałuczysk, Hrouów, Kopyczyniec, Husiatyna, 
na dworzec głowny 
5-00, 2 Podwałoczysk Kijowa, 


Z 
z 
Z 
4 
£ 
Z 


War- 


Qdessy) Grzpmałewa, 

zj | Be:ewy, Brodow, na dworzec Podzamcze 
| 5-24 | Z Padwołoczysk (kijowa, Odessy), G'zymaława, 

Kezewy, Brodów, na d orzec główny 

5-40 | Z Iczau, (Wwauniiy, 4 OŁOWY j 

5-55 | £ Bdozala, Bełzca i Lubaczowa 

Sig] Z Krakowa, (Wiednia;, Wieliczki, Orłowa, Rozwa. 

dowa, Nadbrzezis, Snmbora i Chyrewa przez 

"Przemyśl 

Z Janowa ¿d 1 maja de 31 maja wł i ed 16 wrze. 
aia du 3U września wł. codziennia od 1 egar- 


. 


woa de 15 września tylka w Święta i miedzieła 

Z Frzuchowio ul 8 maj» do 30 czerwca wł, i od 
16 sierpnia do 11 wrześaia wł. 

Z Brzuchywie ed 1 lipca du 15 sierpnia wł. 

Z urakowa, ( Wiednia, «rosna, lavnicza, Rymanowa 

Sanoza, Jzsła przez Rzesz. i Kawy r przez Jarosław 

Z Janowa od 1 czerwóa de 16 wrzesaia wl, tylca 
w dni pow»sazednia 

Z Krakuwa, (Wiednia, Barlina, Wrocławia, War- 
szawy) Wieliczni, Rawy ruskiej p:zaz Jarosław 
Jasła, Krosna, [wonicza, 
Labarcza przez Pryemyśńi 

Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, 
czyniec na dworzec Podzamoza 

Z Ickan, (Rumunii, Blobody r., Husistyna, ogow 

z Eodwołoczysk, (Kijowa Odessy, Brodów, Korg! 
czyniae na dworuac główny 

Za Shvlego, Stryja i Chyrcwa 

Z Ławocznego {Pesztu} Stryję i Katuszą 


Rymanowa, Mazo- 


Kopy. 


to 
A 
c 


ae Incowa! 


Do Krakowa (Wiednia) Ohyrawx, Sambora, Roz- 
wadowa, Nadbrzezia, Sanoka, Rymanuwa, Iwo- 
nieza, + rosna, Rawy ruakiaj 

Do Ławcoznego (Mnukaezx, Pesztu) Ohyrowa a 

Do Podwołoczysk, Brodów, Podwysokiego z dw. gł, 

Da icien, Jaaa, Bukaresztu, Kozowy, Bucsawy | 

Do kodwałucz , Hrodów, Pudwysokiego z aw, Podz, 

Do Krakowa ; Miednia, Wrooiawia, Berlina) Ros- . 
wadowa, Nsåbreazia 

Do Krakowa, ( Wiedua, warszawy, Herliua), Sano- 
ka, Ubyrowa, twonicza, rymatowa, Niróżeko i 
da Pesztu 

Do Bkolego, Hcahanowa, Kałusza i Ubyrowa od 10 
lipca da 31 sierpnia wi, 

Do Janowa 

Do Podwołoczysk, Byodów. Kapyczyniec, Husiatyna 
Podwysokiego z dwarca głównego 

Da Podwołoczyak. Brodów, Podwysokiega, Kopyczy 
niac, Husiatyna z dworca Pedząmcze 

Do Bełzca, Rawy ruskiej, Sokula 

Da Iczan (Jass, Gałacu, Aukaresztu) Kozowy, 

Da Jenewa od 1 lipca do 16 wrześnis tylru w nie- 
dzielą i święta 

Do Podwołoczysk, Brodów z dworca głównago 

io Podwałoczysk, Brodów z dworca Podzamcze 

D) Brzuchowie tylke od 8 maja du di września wł, 
w niedziela i święta 

de Uzermiomiec. (Kumunii), Husiatyns Kataga 

Do Krakowa, Rawy rnskiej, Jasła i Ohabówki 

Do Stryja 

20 Janowa 

De Zimnej wody ed 8 maja do 11 w zekaia wł, 

De Brzuchowi: od 8 m:ja do 11 wrzesnia vel, 

vo Jarosławiu, Sembara 

Do Janowa ad 1 czerwca do 15 września wł, tylka 
w dni powszednie 

Da iekan, kadewiac 

ba Krakowa ( Wiednia, Warszawy, Wrocławia, dar- 
lina, Pesztuj Orłowa przez Tarnów 

Do Tarnopola z dworca głównego 

Do Ławocznego, Stryja Chyrowa i Kałusza 

Do okala, Rawy rosziej 

Do Tarnopola z dworca © odzamoaze 

Do Janewa od 1 maja do 31 maja i ad 16 września 
da 30 września codzienna, ad 1 czeryyak da 15 
września w niedziele į święta. 

1 Tak (Rumunii) Husiatynu, Kałusza) 

owe (Wiednia, Warszawy i Berlina) Oha- 
hówki, Rozwadowa, Chyrowa, Rymanowa, iwo- 
nicza, Sanoka i Jasła 

De Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec i Hnuia- 
tyna z dwaroa głównaga 

Do Podwołaczysk, Brodów, Kopyczyniec i Husiaty- 
na z dworca Pedzamose 


Uwaga, Czas środkowo-europejski różni sie od czasu 
lwowskiego o 36 minut. Godz. 12 czasu środkowo-europej- 
skiego równa sie godz. 1246 podług zegaru lwowskiego, 

Nocne godziny od 6 wieczorem do g 5 m.n. 59 rano 
objete sa tłustemi ramkami. — Biuro informacyjne c. k. 
kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel 
Imperial) udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprze- 
daje wszelkiego rodzaju bilety jazdy i rozkłądy jazdy 
w formacie kieszonkowym. 
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~ 


choroby sercowe i żoiądkowe, 


trece 


i 


Poczia Grzymałów przyjmie rutyno- 
wanego ekspedytora lub ekspedytorki. 

Zarząd dóbr Byszów, pocztą lo 
co, stacya kolei Sokal ma do zbycia zaraz 
1200 worów kartofli „Imperator“ hurtem 
lak cześciowo. Wiadomość w zarządzie 
dóbr tamże. 

Do wydzierżawienia majątek z gorzel- 
nią 1892 morgów oraz 3 folwarki obszaru 
719 morgów 450 m. 610 m. razem lub 
asobne. Wszystkie doskonale zagospodaro- 
wane pośrednictwo wykluczone. bliższa 
wiadomość kancelarya adwokatów Lisiewi: 
czów, Kościuszki 16 Lwów. 


Dr. W, Kretowicz 


ordunuje 


Galicyjskie Akcyjne 


Towarzystwo Handlowe 


Lwów ul. Jagiellońska I. 3, II p. 


poleca 
w KARLSBADZIE 


E EA i rasse Hats Warzecha Plugi Eberhardta Jedno i wieloskibowe, siewniki rzędowe 
Jaremcze nad Prutem. Kikapateni Melichara najnowszej konstrukcyi, siewniki do 


pokoi z usługa i wiktem domowym. Pen- A a - 
kan-lnawWOoZOWw sztucznych, ogartywacze, wypielacze, extyrap- 

Dniestrem w miejscu stacyi kolejowej 

pokoju z gamkiem i werandą, osobne pi-|Ę 

morgi ornego pola. Wiadomość na miejscu 


syonat prywatny, Blissza wiadomość w 
tory, siewniki do koniczu i traw ręczne îi przewozowe 
i przy gościacu położona, godzine jazdy doł 
wnica sklepiona, budynki gospadarskie. | $$ 
W. Kepniak w Rozwadowie p. Mikołajów| 
| 


Odznaczona na wystawie Lwowskiej w r. 1892 i 1896. 


Fabryka papy dachowej i asfaltu 
EMILA KUŻNICKIEGO w Oświęcimie 


poleca 
L=sowska filia Pasaż FHiausnaana L 3. 3 
Papo ogniotrwałą do krycia dachów, rola 10 metrów kw. $ 
od złr. 1:50 do złr. 3:—. 
Płyty izolacyjne do fundamentów. 
Lak asfaltowy do konserwacyi dachów papowych. 
Lakier czerwony do malowania dachów papowych, gon- 
towych i metalowych. 
Carbolein do koserwacyi drzewa i dachów gontowych. 
Osusza gorącym asfaltem najbardziej zaw.lgocone mie- 
szkania i niszozy zastarzały grzybek drzewny pod gwareanoyą. 
Wykonywa w całym kraju swojemi fachowo wykształeo- 
nemi ludźmi wszelkie roboty asfaltowe, oraz krycie dachów 
papą 5 długoletnią gwarancyą po nader możliwie niskich 
cerach. 


torze „Słowa Polskiego“. 

Realność do sprzedania nad samym X A s z 

1i. d. po możliwie najprzystępniejszych cenach. 

Lwowa, składająca sie z domu murowane-| ; O ca RO O EEE zma Ś 
gu o i pokojach, kuchni spiżarni, przed AA 
wszystko w dobrym stanie, do tego ogródj$ 
morgowy z owocowami drzewkami i 4 
nad Dniestrem. Pośrednictwo wykluczone. 


Potrzebny kucharz od nołowyję 
czerwca. Zgłoszenia franco. Obszar dworski|B 
Ruska wieś, poczta Dubiecko. : 

Apteka w  Tyśmienicy poszukujeją 
ucznia do praktyki. 


Oficyalistów prywatnych |B 
wszelkiego rodzaju, klucznice, Ho- 
my, panny służące i inną służbę 
tak męską jak i żeńska poleca Biuro 
komisowe i pośrednictwa IA. Pietru- 
skiego Lwów Sykstaską 26. 


pi 


Do sprzoedawia, ul. Sykstaska 1. 29 JE 
Dwie szafy, komódka, stoliczek damski, jĘ 
konsola, machoniowe; orzechowy kredens |Ę 
z marmurową płytą i stół; starofrancuski 
pająk i lastra. Szczegóły udzieli dozorca, 
pośrednictwo wykluczone. 

Na sprzedaż | 
kamienica w śródmieściu, niosgca wy- 
woką rente. Pośrednictwo wykluczono. 
Bliższe wiadomość kancelarya adwokatów 

Lisiewiców Lwów Kościuszki 16. 

Kapustę kiszona Marnurskę pół ki- 
legrama 12 ct. poleca handel pod „Palma“ 
Z. Zadurowicza i Spółki. Lwów, Akade- 
micka 6. 

Majątek podolski 300-morgowy, w 
czem £0 morgów lasu, dwa fułwarki i ka- 


Sprawa Widajewiczów czyli wrzekomego sfałszowania 
testamentu ś. p. Juliusza Janiszewskiego. 

W powyższej sprawie zamieściły zarówno wiedeńskie jak i kra- 
jowe dzienniki list otwarty Ńtanisławą hr. Skarbka z oświadcze- 
niem, 1ż testament ś. p. Juliusza Janiszewskiego mimo swej uro- 
czystej formy aktu notaryalnego został sfałszowany, a w ślad zatem 
(Monitor lwowski zapełnił łamy swoje całym szeregiem artykałów, 


dzoutzo, nie mogły ini ariykuły „Monitora“ 
otwarty Stanisława hr. Skarbka dać dostatecznej pod- 


Są do nabycia f 
loskarża o popełnienie najrozmaitszych zbrodni, w szczególności 
z mnie i wrzekomym moim wspólnikom śledztwa w kierunku zarzu- 
i impe:atory L 
ratoryi Państwa w Stryju następujący reskrypt : 
r, at ; 
W Zarządzie dóbr ostatnią tutejszej Prokuratoryi Państwa do przyna- 
w Janiszewskiego kilkakrotnie prowadzone były docho- 
Maryi z Ryżakowskich Eitel, wdowy po, 
| Ę R > Ę c d 
Lwów ul. Trzeciego Maja l, 10,” 8 toryi Państwa za niecha ne, PREZ odno 
Lwów ul. Batorego 2. 
schrifta* (linckiego) Adres: Ulanowicz ` s = 
stawy do wdrożenia przeciw WPanu i innym świad- 


mienica we Lwowie i pre. przynosząca do 
sprzedania. Adwokat Jekeles nłowackiego 8. 
"a = Iw których mnie i wrzekomych moich wspólników — świadków te- 
K al O e stamentowych i spadkobierców Bolesława i Paulinę Widajewiczów 
- i | E 5 = 
E o sfałszowanie testamentu. Natychmiast po ogłoszeniu tych artyku- 
a g num B ON UM jsw wniosłem do o. k. Prokuratoryi Państwa prośbę o wytoczenie 
conych przez Monitora zbrodni. p 
wybierane, zdrowe, smaczne Na tę moją prośbę otrzymaiem od kompetentnej c. k. Proku- 
loco stacya Grzymałów Bt. 55498. Na Pańskie doniesienie, wniesione do 
c. k. Prokuratoryi Państwa we Lwowie, a przez tę 
iJ; ayy aina leżunego urzędowania odstąpione, oznajmiam W Panu, 
Zielona _0P. (rzy misiów. z, w sprawie sfałszowania testamentu Ś. p. Juliusza 
Poszukuję spadkubiercó 
dzenia przez c. k. Sąd obwodowy w Samborze, 
rachunkowym radzcy skarbowym, jako ku. Ż 8 jednakże takowe zostały na wniossk Pro ku- 
rator spadku adwokat ddr. kK rygowski, 
-Majowej Bryndzy pól kilo żacy SNO doniesiania okazały się zupełnie bezp od- 
tylko w handlu Leonarda Soleckiego,stą wnemi. 
Sprzedam rocznik „Przegiądu po- 
wszechnego* (krakowskiugo) i „Kwartal- 
poste-restante Krempna. 


angielskich, francuskich najtaniej i list otwarty hr. 


handel Ed. HHawranek Lwów. 

Ormiańka 2 front do szkoły prze- 
mysłowej pomieszkanie o b pokojach i 2 
kuehbniach odpowiedaie na pracownię lub! 
kancelarye cate lub w częśii zaraz do 
wynajecia. ES 

Biuro Kozłowskiej karbkowska 
3 poleca osobe da towarzysiwa, władajaca 
językiem francuskim i niemieckim. Bong 
francuska, panny służące, oraz wszelkiego 
rouzaju służbe. 

Leśnik z niższym egzaminem i dłuż- 
szą praktyka, znajdzie posade w dobrach 
Kiecie przy Brzostku od 30 czerwca b. r 
Odpis świadectw, które nie zostaną zwró. 
cone przysłać należy do zarządu lasowego 
w Uzudcu koło Rzeszowa. 

Wdowa w średnim wieku poszukuje 
do zarządu domu. lwów post. rest. W. S. 

Bonu może dzieci uczyć poc.ąt4ów, 
ma chlubne rekomendacye, Czarneckiego re 
l. 26 parter, Jabłońska. 

Rzecznik administracyjny starostia| —— am 
Nowo otworzony 


Reicheit przeprowadził sie Lwów Ko- 
3 i és 
| „I kt í w Magazyn DISA 


powolane artykuly „Nionitora** 


Skarbka - . > 
zawierają okoliczności, które wedlə wyniku przep“o wa dzo- 
nych poprzednio dochodzeń są z prawdą niezg:dne. 
Stryj. dmia 30 kwietnia 1898. 
C. k. Prokuratorya Państwa. 
Czerwiński m. p. 


Dila Wgo Pana 
Władysława Manasterskiego 
e. k. notaryusza 
w ohatynie. 
Tyle reskrypt. , 
Ogiaszam go dosłownie dlatego, że stanowi on rzeczową 1 p 
ważuą odpowiedź na artukuły Monitora, krzywdżące cześć niety ko 
moją. ale świadków tego uroczystego sktu i spadkobierców à. p. 
Jamiszewsk:ego. 
Sąd o artykulach tych i postępowaniu pisma, któ- 
zamieściło — pozostawiam czytającej publiczności. 
Miadystaw Manasterski. 


= ima 


perniką 32. 
poleca na sezon 


De sprzedania zegar kurant antyk 
Kapelusze damskie 


samograjacy, flet czarodziejski wspaniałem 
Modele paryskie. Ceny najprzystępniejsze. "Ty | 


konfortem rekonstruktowany prez Alberta! 
Gónię, mechanika muzyki, Rynek 1. 8 we 
Jagiellońska 7 (róg ul. 3go Maja). 


Lwowie. 

Pierwszorzędna najstarsza austry- 
acka asekuracya zyciowa poszukuje zdo!- 
nych, ruchliwych i poważanych zastępców. 
iWeciadne"szczepółowe"OTEriyARPOLYSASEKO- | im > | |, wagęma 1 
racya“ restante Lwów. i | aa r r a kediiiwiwikiani 

Rzaądca, kuntrolor, kasyer iub admi- 


ż Pierwsza najstarszą 
nistrator może przyjąć posade od 1 lipca 
wz 


WE 


So |CBKA FABRYKA ROWER 


udzieli Dyrekcya Towarzystwa urzęd mkow 
prewatnych pod literą A. K. we Lwowie 
ulica Cicha l. 1. i 
WILHELM MICHEL w Slanem Czechy. 
BY" Czeski fabrykat lepszy, tańszy niż niemieckie i zagraniczne. 
zastępca dla Gralicy1i 


| LUDWIK FEIGL, Lwów, pasaż Hausmanna 6. 


| Sklad rowerów, części składowych i przyborów dla ceyklistów || 
> w najlepszym gatunku a bardzo tanio. 
AE" E E PRE A EE R A OREA 


Wysyłka sukna prywatnym tyiko 
Kupon 2.10 mtr. | 2 5: s0 ieas) prawdziwej 


zł 7,67, 8. doskonałej 
dlug , dostateczny i a A é 


x zł 10 50 z najlepszej u 
aa 1 ubranie dia meżczyzny | j owczej wsłny 


ł zł. 12.40 z angielskiej 
kosztuje tylko: zł. 13.95 g kamgarnonej 


10.—* Materya na zarzutke począwszy Od 3.25 za metr, 


Para koni, powozik, wózek turantas, 
óprząż, pługi Jacka, 4 młynki, 2 młocarnie, 
2 sieczkarnie, kierat, brony Howarda, bro- 
ne spreżynową, siewnik  szerokorzutny, 
pług do korczuwania, plawnik tanio do 
nabycia dwór w Nowej Bkwatrzowie p' cztą 
i stacya kolejowa Glińska, koło Żółkwi. 


RE CER > o- rano 


Piece kaflowe 
kuchnie i kominki 


z wateryału ogniotrwałego 
bardzo gustowue i dobrze 
ustawione, tudzież komiso- 
wy skład najgustowniej- 
szych i najtr walszych klin 
kierów i płytek kamio 
kowych do wykładania ko- 
lorowo deseniowyctp posa- 
+ dzek 1a korytarzach, bra- 


beraman, 


Kupon na czarne ubranis zł, 


mach, Podestach w ku- i i . : 
siłach i kościołaap poleca loden w ka B mai kupon od zł. 6.— do zł. 9.95. Peruvienne, dosking, 
gino materye na mundury i talary, najlepsze kamgerny, szewioty na uniformy dla straży 
najtaniej k jiż eryi 
skarbewej i żandarmeryi 


mN FRANC K. BARTGSZ|wysyła po cenach fabrycznych jeko rzetelny uznany skład fabryczny sukna 
pierwszy konces. majster kajlarski, kiesćl-Amhof w Bernie. 


Lwów, kantor zamówień i wystawa Wzory gratis i franco Dostawa ściśle wedle wzorów. 

| pl. Smolki 3, Uwaga: P. T. Publiczność powinna zwrócić uwagę szczególnie na to, że 
Wszelkie naprawy i rekonstrukcy 8 materye sprowadzane wprost o wiele tańsza są, jak zamawiane przes pośredników, 
uskuteczniam trwale mybko i tanio Firma Siegel-Amhof w Bernie wysyła wszystkie materye po istotnych cenach fa- 


brycznych bez doliczenia rabatu. 
Redaktor odpowiedzialny; Wacław Masłowski. 


— ZN No PROÓOLĄD a dis 21 Maja 1000. O OOOO 
EGW __ Poleca się handel win Lua w”iles  Sta.ddtnalillex 


Wobec tego stanu rzeczy aktami sądowemi stwier | ficzny w miejscu. — W kaplicy zayładowej codziennie mszą św. Pomiędzy Lwowem 
, ami list |à Lubieniem codzienna 


kom testamentowym jakichkolwiek dochodzeń, ile że | gości. Mieszkania zupełnie urządzone przewa:nie do opaiania. 


Papier z fabryki Fijałkowskich w Białej, 


E. Bredt i Ska 


Fabryka maszyn, kotłów paro- 
wych i aparatów miedzianych, 
edlewarnia żelaza | mstall 
zatrudnia 400 robotników 
w Otynii 
miedzy Stanisławowem a Kołomyją 
Kumpletne urządzenia go- 
rzelni i browarów : Kotły pr- 
rowe żelazne różnych systemów, a- 
parata kolumnowe, wszelkiego ro- 
dzaju aparata kolumnowe, wszelkie- 
go rodzaju parata i roboty kotlar- 
skie miedziane, rury miedziane iże- 
lazne, wentyle, kurki, w ogóle ar- , 
maturę itd Kompletne urzą» ' 
dzenia tartaków: Msazynypą- ————— LN 
`- rowe, cało Żelazne, gatry, cyrkułar: ` Założony w r. 1855. 


ki, sztance i szlifiarki do pił wózki Tadeusz Miłasyewcki 


przeciw świedzeniu skóry na głowie 
dzącemu i przeciw wypadaniu włosów 
Zrobione wedlo wskazówek .... 


ak rd A To 


do transportu 
Pona zegarmistrz 
- Dla kopal- g 

mictwa i Lwów, Akademicka 3 
wey przemysłu poleca swój 
SPC "W" naftowego: Skład 


Kotły lekomotalowe, maszyny parowe, narzędzia do głebo- 
kieh wierceń iwazelkisgo rodzzjn aparata dla rafineryi 
nafty. 


Plany i kosztorysy darmo. 
Wszelkie reltonstrukcye i na- 
prawy jak najtaniej, 
Ceny umiarkowane. 


kieszonkowych i 
siołowych, soian- 
nych i podróżnych. 


Każdą sprzedaż ; 
naprawa pod gwa 


Saska Sz=ajcarya k., Drezdna | ranorą 
> © | każ NSOE 
Zdr Schand i 
rój Schandau | Obwisszczenie, | 
"S (zał 1799) | Ces. król. Sad obwodowy, jako Łan- 
z miejskim zakładem zdrojowym i wodole*zniczym (wszelkiego | dlowy w Przemyślu ogłasza, iż 5 kwietnia 
rodzaju hudroterapia, kąpiele lecznicze, okładanie mułem, elek- |; 1395 y eilog została z rejestru dla 
tryczność, szwedzki masaż i lecznicza gimnastyka, dyeta, ku- | ie Pnie met konoi z 
racya terenowa, własne zródło stalowe) i Iczne gotele i pry | bromiln“: : 
watns mieszkania na różne ceny. i ALLALAR a 4 
Prospekta wysyłają = D 
Richter Dr. 3 hultze Dresse klep Kółka rolni oie 
radny miejski lekarz kąpielowy kierownik zakłudowego | dnie A SA ind N ni 
leczniczy kierownik zakładu hotelu. 50 KI ł ; 
| Telefon Nr, 1L. Eiektryczna kolej. | f. masra kuchannaga I 100 
mpzp kig. sera dz'żkowego. 


Handel herbaty, kawy i wina i P k proszę przy syłać wprost 
chodnicy. 


EDMUNDA RIEDLA . 


we Lwowie plac Maryacki 10 polecą najlepsze gatunki K A- 
WY o smaku czysto aromatycznym, które rozsyła franco opła- 
cona do każdej stacyi aih kilogr. w woreczku. 

: . zir. 


TLE WYW = 


W dobrach Bołszowee | 


stącya kole'owa, pocztowa i telegrafi- 


Portorico i 9.— pół kg. sir. —.90 Ë czna w miejscu, sa na sprzedaż do sa- 
Cuka gruboziarnista | m 950 n mn on —.96 4 dzenia ej aE jadalnych 
Ceylon zielona nr + alô p a» l~ Fi wysokoprocentowanych kartofli: Piast, 
" n przedmia . + n1040 p „n „ 1.04 goziunek, Taczała, Zagłoba, Ostoja, Do- 
n n gruboziarnista . „10.75 „ „ „ 108 $ lega, Garzelnik, Atheny, Reichskanzler, 
ý n perłowa Ą n 10.75 » n»n » 1.08 E Lsch, Leliwa, Zawisza, Hertha, [mpe- 
Mocca arabska bardzo aromatyczna „ 10.75 p n»n n»n 108 J rator, Weldwunder po cenie 3 złr. zaj 
Jawa złota ; - -n 10.75 p n „  1.08| 34000 kilo netto stacya kolejowa Boł-| 
Uwaga. Kawa Mocca arabska sama, używa się tylka | $ szowce. Biorący pełay wagon t. j. L00 
na czarną kawę, zaś na białą kawę potrzeba używać z Ceylo- | Í centnarów o 10 pre taniej. Worki liczy 
nem lub Jawą. Jeżeli używa się kawy gatunki mieszane, wów- | | się po cenie targowej. Zamówienia 
czas należy każdy gatunek oddzielnie opalić. i przyjmuje 
Opakowanie nie liczy się. ( Zarząd dóbr Bołszowce. 
Zamówienia z prowincyi załatwia si} ońwratną pocztą. po. egr" T gf [a l 


Lubień zakład kąpielowy wód Siarczanych w pooliżu Lwowa, 
Gródka i Szczerza, otwarty w dnia 20 maja. 

Zaklad odznaczony na wystawach krajowych i lekarskich. wprowa iził w bie 
żącym roku ulepszenia wediug wymagan hygieny i cały saercg nuwożsci w zakresia 
lecznictwa i nie szczędząc wkładów, tą droga postanowił dotrzymać kroku w współ- 
zawodnictwie zdrojowisk. Wskaznuła : Reumatyzm mięśni i stawów, ostry i 
przewłoczny, Dna i pozapalne wypociny. tflugotrwałe obrzęki po zwihuięciach i zła- 
maniach. Okres ozdrewienia po opsracyach chirurgicznych. Choroby układu nerwo- 
wego. Zołzy. Choroby skóry. Spóźniene postacie kiły, zwłaszcza pu nadużyciu rtęci 
Otyłość. Choroby kobiece (w każdej wannie wudy lubieńskiej znajduja sie 8540201 
ałanu). Przewłoczne zatruc a metaliczne. Neurastenia. — Rósnieź są wygoidne urza- 
dzone kąpiele rzeczne na Wereszecy. Apteka wzorowa, — Urząd pecztowy i telegra- 


| 57 | 


lat istniejący 
handel sukna 


pocztą powezowa po 75 ct. od osoby. Pierwszoczędna re- 


stauracya pod ścisiym dozorem lekarza: —- Mieczarnia. — Wedy minerawe rodzi- A 3 
me i zagraaiczne. — Koncert orkiestry zdrejowej dwa razy dziennie. — Czytelnia i towarów wełnianych 
obficie zaopatrzona. — Btblioteka. Sala balowa i koncer'owa Fortepian dla użytku A 


a we Lwowie. 


| DELE — + 
EE MP AZDE PRE ROS 


nowa 
lecznicze 
kosmetyczna 
wodą do włesów. 


Szczególnie doświadczona przeciw tworzenia sie łusk, 


z łusk pocho- 


Pana Dra med. J. E. Eichltoffa. 
Specyalisty chorób skórnych w Elberfeld. 
Wyłęczny fabrykant: Ferd. Miilhens No 4711 Kolonia 


nadworny dostawca cara rosyjskiego. 
N. B. Części składowe Captwlu są na każdej flaszce podane, 


a 


+ wez. 


ł HANDEŁ 


PŁOGIEŃ i BIELIZNY 


JANA RIEDLA 


WE LWOWIE 


s] 


poleca najtaniej wła 


Koszule salonowe 


|od 1,65, 1:55, 2.—, 2.35, 450i8 

armilo z przodarał pixowymi I im- 
dsikami (xazładkami) po zł. 2.751 3, 

Kasunie kolarowi, satynowe, 
mows | oziortow'a po 3 Bo i 2.78. 

Koszule msue posi, 1.55 i 1.90 
osiobiene Ra wsór ukrzikakich po 
mł. 2'80, 4.60 i 3.76 

K=szate dia akicpaków po sł. 
1'48 1 1,68 

Półzeszuiki : Zołnierzami 56 ot. 
bes kołaleruy 35 ot. 


KALESONY 


at. 90, mł. 1.05, 1°10. 1.45, 1.65, 1.80. 
aleecmy dia ehłopuxów po 
1 85. 95 ot. i zł. 1.10 

;Kołmierue tazia po zł. 2.49 i 75, 
Maenkiety tuzin po uł. 4 I 4.50. 
Ohustăj sikcłeune, tarin nA. 3.50. 


Frawisiwe sakie 


Skarpetki, pończochy 
dia pań, pasów i dzieci. 

KRAWATY 
w największym wyborze. 


Zanówicaia a prowinoyi wykonują 
się aristarann(ej, 


Na kądanie asazagółowa cenniki. 


aE TEU RAE LAA EEA E DÓŁ a A= TARR a m e M a a oa 


-E 0 A R 0 


Materye niciane Ba letnia ubrania 
męskie. Dreliszki liberyjne poleca najtaniej 
magazyn J. Drexlera i Synów, Lwów, 
plac Kapitulny 2. Cenniki i próbki na 
Żądanie. 


- SA zu 


x 1895 
INA wer 
: oñowu 
łagodne, dostarcza 9d 56 litrów wawyń 
isle litr po 24 ct, czerwone po 36 ot. 


Benedykt Horti, właściciel dóbr 
zamek Galiivoh przy Gonnbiis w Atyryi 


v 


meere RA nr 
<a 


pod firmą 


dan Waliach i Syn 
Lwów Rynek 33. 


poleca materye modne weł- 
niane, płócienne i dreliszki 
dla pań i mężczyzu. 


Dla niezamożnych ulgi najdalej idące. — Wszelkich wyjaśnień z gotowością 
udziela Zarząd, Lekarz zakładowy dr, Wernick. Haro: Bratuowsici. 


a CE s 
wosSci ną rok 1895, 
Angielskie Lawn-Tennisy. 
Rakiety od złr, 3:50 do 22.—, 
Siatki od złr. 6:50 do 20—, 
Piłki tuzin po 460, 550 do 12—, 
Do wyboru 500 rakiet, 100 tuzinów piłek i 250 kompletnych tepnisów. 


NOWOŚĆ! „Kompletny iennis złr. 25. 
W Wiedniu ten sam kosztuje zir. 88. 


W Magazynis pod firmą 


Kauczyński & Oberski 


LWÓW, u'. Kspzraika 1. 7. 
Cenniki gratis. 


> 


VERIA 5 


No 


HETE Siji (2 Y 


tado owiec 


| „Negretti Elektorskie* 550 sztuk, 
między którymi jest 6 bzranów 
importowanych 220 matek stano- 
wnych, 50 matek jarex i 274 sko- 
pów 1 do 4-letnicn o wełnie je 
dwabistej pierwszej jakości zaraz 
do sprzedania w całości lub czę- 
ściewo. Bliższych wiadomości u- 
dzieli Zarząd dóbr Nadyby p laco. 


Paski 
damskie, męskie 
15 ot, paski gurtowe, skórzane, 


Na 7 


w. 


wyborze 


Gorski 1 Szydłowski 


Lwów, pl. Marywcki 8 (róg Het- 
mańskiej), 


Żądając tego na całym świecie znanej I 
lubianej marki jest się pewnym, że się dost™ 
ło, czyste, dobre kakao nader pożywn% 
i obfite w składnik i zastępujące mięs, 


Jagiellońska 22. 


Przeprowadzenia 


r patentowanych, uchylających potrzebę 


zma 


Bezpośredni import KAWY i ehińsko-rosyjskiej HERBATY 


w najszlachetniejszych gatunkach opakowania, 'wozach lądem i morzem 


koleją, droga kołową I w zaiejscu 


poleca 
handel KAROLA BALLADANA we Lwowie| - TE=F"s<>"="=" 
HERBATY KAWY D À t R i ki 
pansa e ne ; e Ke ro seda Coytom 1P r. Di. OIC ! 
tai r e PT a, ladaa Geyion i dl ło 20 dla cho 
« „ Familijnej |. + * 58— geii Ceylon. ira dzo | reb skórnych, wenerycznych: jakoteż dl 


chorób pecherzowych. Na żądanie poradnik 
dła mężczyzn (zupełnia nowo przerobiony 
1:20 zdr. (pocztą dyskretnie). Poradnik dł: 
kobiet pacztą 60 ct. Lwów, ul. Zimorowicz 
1 % ordynajs od 9—12 i od 8—6. 


Hielange de Moskau. 4— ja 
„ Impadiał |. - : 5— Złota Jawa : . 10.70 
= Wysnowe ' :' 160 Miocon arabska ' 10.70 


Kawy są bez wyjątku czysta w smaku i nilno-aromatyczne. 
~ _ Drukarnia nar. 


u. Fortoriso ` . 


(ENNIKI GRATIS i FRANCO 


Geld-Dariehen 


i dziecinne od 


jedwabnie fantazyjne w wielkim 


erhalten Personen jeden Standes, auch 
Damen, u. zw.: von 100 bis 500 fl. zu 6"los 
von 600—100) fi zu 5%, über 1.000 fi- 
zu 4%. Rückzahlung in “, jährlich. Ra- 
ten 8 bis 10%, von Kapital. Intabulatio- 
nen zu 3! — 4h bis 32 jahriger Amer" 
tisat on: Ebenso discrete Vermittelung an 
jeder Amt durch L. Gioldschmitdt, 
Budapest, VII Szilagyigasse Nr. 
Retourmarke erbeten. 


Pończochy 
szkarpetki, p-ńczoszki dziecinne 
saskie, nieszyte, bardzo mocne pa” 
ra od ot. 22, 25, 30, 35, 40, 50; 


65 do 1.10 poleca 
wia 


ks Mihlfeld 


Lwów Rynek 1. 37. 


mah 


uk WIEDETZ WETO KE CHAN ZEE 


Z aniem I5 maja br. otwartymi 
został w Krynicy w Wilii ch 
róż pensyonat urządzony wzorowo, kuch* 
nia pierwszorzędnej jakości. = 
Bliższe szczegóły w prospekcie, który 
na żądanie wysyła oplatnie odwrotną pocs” 
tą Zarząd pensyonatu IE 
Kierunek lekarski w pensyonacie obj% 
Dr. Maksymilian Cereha. 


Gw 


rx Z GAM SE "i: PaaS 


Z pomocą dla cierpiących 
przy wodach mineralnych 
kuracyjne sucharki 
takie same, jakie się dostaje NA 
„Alte wiese* w Karlsbadzie 


-|tudzież pieczywo zagraniczne i krajo** 


jakoteż specyalnie wyrabiany 
Chleb Grahama, Chleb żytni 
i Chleb wiejski 


poleca 
piekarnia hygieniczna 


MARCINA CZYŻEKA 


we Lwowle. 


Sklepy: Rynek 27, pl. Akademicki % 
ul, Jięiallótatę 6i E E ee 371 


St. Maniecki Spółka botel Żorża. Zarządca W. Hodak. 


